
E u r o p e j s k i  » s u p e r m a r k e t «
F ra n k fu rt  nad  O drą m nie  rozw i

nąć się w cen tra lny  p u n k t handlu  
niiĄdzy W schodem a Zachodem  — 
opinie tc w yrazili przedstaw iciele 
polskich w ystaw ców  na targach 
„B auen ’91”, k tó re  zakończyły się w 
niedzielę. D ariusz S tępkow ski, szef 
ds. m arke tingu  w Zachodniej Izbie 
H andlow ej w Gorzowie powiedział, 
żc jego f irm a  naw iązała  w  m aju 
podczas targów  „Auto ’91" w iele kon 
tak tó w  z przedsiębiorstw am i n ie
m ieckim i i została zaproszona przez 
berliń sk i kongres w yslaw ow o-targo 
w y sp. z o.o. do F ran k fu rtu .

Dzięki p rezen tacji r a  targach g o . 
rzows.ka Izba, zrzeszająca 100 {Lnu,. 
ra,-ł nadzieje na um ocnienie sw ej 
pozycji w rozw oju handlu  m iedzy 
W schodem i Zachodem. Z jednej 
strony  celem Tzby jest o tw arcie  poi 
skiego rynku  d la przedsiębiorstw

niem ieckich, a z d rug iej zaznajom ię 
n ie  strony  niem ieckiej z polskimi 
to w aram i i usługam i;

Zachodnia Izba Gospodarcza ma 
na targach  jedynie stanow isko infor 
m acyjne, co w ynika m.in. z okoli
czności, że po o tw arcili g ran icy  poi 
sko-nlem ieckiej 8 k w ie tn ia  br. 
w śród Polaków  pow stało poczucie 
niepewności, jak  rozw iną się stosun 
ki z sąsiadam i. Potrzeba nieco czasu, 
aby to przezwyciężyć — stw ierdził 
S tępkow ski. Jednocześnie na rasta  
przekonanie, że tw orzenia dw ustron  
nych powiązań handlow ych nie 
zakłócą żadne sk ra jn e  grupy . Po
w iązania tak ie  m ogą przynieść obu 
narodom  jedynie korzyści.

Jedynym  w ystaw cą z Polski na 
targach  była p ry w a tn a  firm a JO 
PEK.

Jocrg  R udolph z berlińskiego kon 
gi-esu wystaw ow o-łiandlow ego po 
inform ow ał, że trw a ją  rozw ażania 
nad u łatw ieniem  uczestnictw a pol
skim  firm om  w targach . W ielu wy 
d aw có w  np. nie może sobie pozwo
lić na opłacenie w ynajm ow anego 
stoiska. Jeśli F ra n k fu rt nad Odrą 
chce stać się b ram ą na Wschód, 
trzeba jak  najszybciej stw orzyć do 
tego nówe w arunki. Przede w szyst
kim  należy rozw ijać stosunki gospo 
dareze z polskim i sąsiadami'.

(PAP)

Ordynacja 
do Senatu  
podpisana

Prezydent Lech W ałęsa podpisał 
wczoraj ordynację wyborczą do Se 
na tu . P rzew idu je  ona w ybór 100 se 
nalorów  w edług zasady większości, 
w okręgach w yborczych obejm ują
cych obszar w ojew ództw a. W woj. 
w arszaw skim  i katow ickim -m a być 
w ybieranych po trzech senatorów , 
a w  pozostałych wojew ództw ach — 
po dwóch.

W ybory do Senatu — zgodnie z 
o rdynacją  — odbyw ają się przy od 
pow iednim  zastosowaniu przepisów 
ordynacji sejm ow ej i łącznie z wy 
boram i do Sejmu. W zw iązku z tym  
ordynacja  senacka będzie n iosła  być 
zastosowana dopiero po w ejściu w 
życie ordynacji sejm ow ej.

(PAP)
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Przed £3 la ty  w Zielonej Górze zapalono snicz I  Ogólnopolskich 
Igrzysk Młodzieży bzkoine.i. W czoraj na  tym że stadionie MOŚiR-u, z 
ust sekretarza  generalnego ZG SZS — Zbigniewa Cendrowskiego pa
dło: „XVII L etaie  Igrzyska Młodzieży Szkolnej w Zielonej Górze uw a
żam za o tw arte”.

Minio olbrzym ich trudności ekonomicznych jakie przeżyw ają rów 
nież sport i ośw iata, <io Zieionej Góry zjechali przedstaw iciele 43 wo
jew ództw  (nie udało się nam  odnotować jedynie reprezen tac ji Krosna, 
ksóra potw ierdziła  udział w imprezie). Około 3 tys. uczniów -sporłow - 
ców, rozpoczęło sw oje kolejne igrzyska.

(Ciąg da lszy  rui str. S)
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P o  a w a n t u r z e  w e  F r a n k f u r c ie

Protest burmistrza Słubic
'■■a naszych, łam ach pisaliśm y niedaw no o pobiciu, p iłkarzy  MLKS 

w Słubicach - podczas icJi pobytu we F ran k fu rc ie  nad Odrą. Na ów 
incydent tym  razem  bardzo ostro zareagow ał R yszard Bodziaeki, bu r
m istrz Słubic. W połowie czerwca na ręce W olfganga Dendy, n ad b u r 
m istrza  F ra n k fu r tu  sk ierow ał on w yrazy, swojego oburzenia i ubole
wania.

„Zw racam  przy tym  szczególną uwagę na bezprecedensowe zacho 
w anie się przy okazji zajścia niem ieckich służb porządkow ych, k tóre 
po opieszałej in te rw encji ograniczyły się głównie do w ylegitym ow ania 
sprawców nie zabezpieczając zaproszonym  Polakom  ani bezpiecznego 
pow rotu, ani schronienia, a jedynie  lekcew ażąco dali gościom do

(Ciąg da lszy  na str. 2)

Dziś od 10.00 do 12.00 
w redakcji "Gazety Nowej" 

na pytania Czytelników, miłośników  
sportu żużlow ego odpowiadać będą; 
prezes Z B IG N IE W  M O R A W SK I, 
trener C Z E SŁ A W  C Z E R N IC K I 

i zaw odnicy  
JA R O SŁ A W  SZ Y M K O W IA K , 

A R T U R  PA W LA K  
TF 710-77

I m a  l U S n C  -  P O Ł

m  m  „
p o l e m :

'najwyższej światowej klasy amerykańskie 
opakowania z przezroczystego polistyrenu do:

-  tortów, ciast, słodyczy w czekoladzie, lodów, 
mrożonek, deserów

-  hamburgerów, pizzy, dań garmażeryjnych, 
kanapek, sałatek, wyrobów małej gastronomi! Itp.

-  art. konfekcji lekkiej
-  wyrobów kaletnlczych
-  wyrobów biżuteryjnych, zdobniczych, 

pamiątkarskich itp.
N a s z e  o p a k o w a n i a  p o s ia d a j ą  a te s t  P a ń s t w o w e g o  
Z a k ł a d u  H i g i e n y  w  W a r s z a w i e  n r  H Z  6 9 1 4 / 9 0

F i r m a  p o s z u k u j  e - a k w i i y l o r ó w l  d ile rd w  
c e le m  w s p ó łp r a c y  n a  k o r z y s tn y c h  w a r u n k a c h . §  
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Po w^stąpiersiu 
L@cha WaSąsy

Zdecydowane poparcie d la  dotychczasow ych działań prezydenta  R ?  
w spraw ie  ordynacji wyborczej do Sejm u w yrazili w czoraj w W ar
szawie członkowie' w ładz naczelnych i prezesi Zarządów W ojewódz
kich  Porozum ienia C entrum .

O drzucenie popraw ek prezydenta  i Senatu  .RP — organów w yraża
jących suw erenność narodu — głosami kon trak tow ej, postkom unisty
cznej części Sejm u oraz posłów Unii D em okratycznej — stw ierdza przy
jęte  ośw iadczenie — stw arza zagrożenie zupełnego rozdrobnienia i n ie
skuteczności przyszłego Sejm u, zagraża polskiej dem okracji.

A pelujem y do prezydenta  RP o n iepodpisyw anie o rdynacji w jej 
obocnym kształcie i rozważenie w n iesien ia , in ic jatyw y ustaw odaw czej 
w te j  spraw ie. U w ażam y, że ostatecznie skom prom itow any, w ystępują
cy przeciwiko narodow i kon trak tow y  Sejm  powinien być rozwiązany, 
co otw orzy drogę polskiej dem okracji — piszą au torzy  oświadczenia.

P olskie S tronnictw o Ludow e w yraziło  w  ośw iadczeniu z 21 bm. głę
bokie zaniepokojenie treścią  niedzielnego przem ów ienia prezydenta  
Lech* W ałęsy — w G dańsku, przed kościołom św. B rygidy. A utorzy 
ośw iadczenia stw ierdzają, że „styl i treść  w ystąpienia uderza nie ty l
ko w  p arlam en t, ale naraża  a u to ry te t głowy państw a polskiego, a z 
racji m iejsca wygłoszenia — narusza także p restiż  i bezstronność Ko
ścioła katolickiego”. (PAP)

Ubezpieczenie OC 
bez zmian

P M  zapow iada, że sk ład k i’ za 
ubezpieczenie kom unikacy jne  OC na 
III k w arta ł b r. u trzy m an e  zostaną 
na n iezm ienionym  poziomie.

D odajm y, że trw a ją  w PZU przy
gotow ania do w prow adzenia — 
praw dopodobnie w pierw szych 
dniach lipca tzw . zielonej k a r ty  — 
ubezpieczenia od odpowiedzialności 
cyw ilnej posiadaczy pojazdów  m e
chanicznych w  ru ch u  zagranicznym . 
Szczegóły na ten  tem a t PZU prze
każe n iebaw em .

Zieloną k a r tę  będą w ydaw ać tak  
że: „W esta”, .-„Polisa” , „A tu”, „Po
lonia” , „Compensa” i „W arta”, k tó 
ra p rzestała  być monopol is-tą w 
ubezpieczeniach zagranicznych.

K ursy  podstaw ow ych w alu t na 
25 tsicrw e» 19S1 r.
GŁOGÓW. K antor, ul. 1 M aja:

USD 11200-11600 
OEM 8300-6559 

GORZÓW. II  O. 1’KO:
USD 11400-11690 
BEM 6400-6600 

LUBIŃ K an to r „B A S” :
USD 11450-11750 
DEM 6100-6600 

ZIELONA GÓRA. K antor Grom ady: 
USD 11550-11J50 
DEM 6400-6480

K ursy podstaw ow ych 
NBP:

USD 11282-11722 
DEM 6250-6506

w alu t w

WTOREK
A L B R E C H T A , D O R O TY , Ł U C JI

S o len izan to m  1 o b ch o d zący m  dziś u ro  
d ż in y  ty cz y m y  w szy stk ieg o  n a jle p sz e 
go.

S łońce w zeszło  o 4,15, z a jd z ie  o 21.02. 
Do k o ń c a  ro k u  pozo sta ło  189 dn i.

Z ac h m u rz e n ie  u m ia rk o w a n e , rr nocy 
w z ra s ta ją c e  do  d użego  m ie jsc a m i p rz e 
lo tn e  o p ad y  deszczu. T e m p e ra tu ra  m a  
k sy m a łn a  od 20 st. do  22 st., m in im a ln a  
od 14 st. do  11 s t. W ia tr  s ła b y  i u m ia r 
k o w an y  z zach o d u , p ó źn ie j p o łu d n io w y .

S o n d a ż  o  p r e z y d e n c i e

P rezyden t Lech. W ałęsa grom ko oświadczył, ie  we w to rek  Jedzie 
w  Polskę. Całkiem  możliwe, iż zaw ija na Ziemię L ubuską. W czasie 
kam panii p rezydenckiej dek larow ał szybki p rzyjazd  jako głowa pań
stwa. P rzeprow adziliśm y k ró tk i sondaż, czy jesteśm y przygotow ani 
na  przyjęcie p rezydenta  i jak  jest oceniany jego spór z p a rlam en tem  
w kw estii o rdynacji w yborczej. A także, co-sądzą ludzie o niedziel
nym  spotkaniu  po mszy w kościele św. B rygidy w  G dańsku.

D yrektor Zielonogórskiego O środka K u ltu ry  Stanisław  W olak,, któ
ry  dysponuje am fitea trem , nic nie m a przeciw ko tem u, aby W ałęsa 
w ystąpił na  tym  obiekcie, Przyjem ność ta  kosztu je ty lko  5 m in zł.

Do rzecznika wojewody K rzysztofa K aliszuka żadna inform acja  ns 
razie nie do tarła , ale gdyby prezydent p rzy jechał gospodarza wojew ó 
dztw a z pewnością nie zastanie. A k u ra t w  ty m  tygodniu m a pełne 
ce roboty poza Zieloną Górą, N ajp ierw  w yjeżdża na spotkanie z rzą
dem  Saksonii, a po tem 'będzie  m iał zajęcia w .Warszawie.

W Zarządzie Regionu „Solidarność” niedzielne spotkanie prezyden
ta oceniane jeat pozytyw nie. Uw ażają, źe 'n a reszc ie  zaczyna się dziać, 
jak  sobie zw iązek zawodowy życzy. N aród w kurza  się, że ciągle nia 
są rozliczane spółki nom enklaturow e.

E kspedientka w „D elikatesach” chciałaby oglądnąć swojego, prezy
den ta  na żywo, a le  nazw iska n ie poda. D ruga — w księgarni nauko
w ej oglądała w -T V  niedzielny m eeting. Od 80. ro k u  popiera W ałęsę i 
dlatego się n ie wypowie.

Zdecydowanie bardziej o tw arta  jest m łodzież w te j kw estii. G ru
pa 18-lctnich młodzieńców pod k inem  „Nysa” uw aża, że w akacje za
czynają się nudno. I  gdyby polski p rezyden t zdecydował się na d y k ta

(Ciąg dalszy na str. 2)

S e j m i k  w  Z i e l o n e j  G ó r z e

Więcej dyskusji niż mieszkań
W czorajsze obrady Sejm iku Sa

morządowego W ojewództwa Zielo- 
Dogórskiego, insty tucji funkcjonu
jącej od roku , zdom inowała długa 
dyskusja  o przyszłości budow nic
tw a i gospodarki m ieszkaniow ej.

Sytuacja m ieszkaniowa w  k ra ju  
jest tragiczna — od takiego stw ier 
dzenia zaczął sw oją wypowiedź 
pos. Tadeusz B iliński, przewodniczą 
cy sejm ow ej kom isji budow nictw a. 
W ubiegłym  roku  w ybudow ano w 
k ra ju  132 tys. m ieszkań, c zy li, ty le  
i!c budow ano w latach  50. W woj. 
zielonogórskim  w 1890 r. oddano 
do użytku 1SS0 m ieszkań, tzn. o 
880 m niej niż w  19S9 r. Obniżeniu 
u legła również przeciętna pow ierz 
chnia użytkow a m ieszkania — z

72,2 m  kw . (89 r.) do 68,1 m  kw .
K ryzys w  budow nictw ie dotyczy 
szczególnie now ych budów, czego 
sk u tek  będzie widocany za 2—3 
lata.

Ńa m ieszkania w w ojew ództw ie 
oczekuje 28 tys. osób, kandydatów  
i członków spółdzielni. Zaspokoje
nie potrzeb lokalow ych ty ch  osób 
może nastąpić za 27 la t. Pos. T. 
Biliński poinform ow ał ra d n y ch ,. ia  
w  Sejm ie zn a jd u ją  się  propozycja 
ustaw  m ieszkaniowych, złożone 
przez posłów i rząd. Żeby jednak 
rozwiązać ten  problem , trzeba ro
cznie budować w k ra ju  po SOO tys. 
m ieszkań. Praw dopodobnie, kiedy 
m ieszkanie stan ie  się tow arem  ryn  

(Ciąg dalszy  tt-a str. 2)
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Rormowa z reżyserem litewskim 
ALGIMANTASEM PUIPĄ.

— P an a  p iękne film y są jak  
by ciągiem  kadrów  — obrazów, 
kadrów  — pejzaży, kadrów  — 
kom pozycji; kam era  jes t n iem al 
n ieruchom a, ce daje  e fek t r.»- 
tr iy m a n la  czasu, pozwala n a  
kontem plację  chw ili, zam yka 
ludzk i d ram a t w  niepokojącym  
ik ró c le  p laitycznym . Tym czasem  
kino w gpiłciesne  na  tw ieete  je s t

dynam iczne, szybkie, m igotliw e. 
Skąd u pana  t» powolność?

— Być m oże w yw odzi się to 
z w rażliw ości plastycznej; mój 
b ra t  jest g rafik iem ; ja  sam 
chciałem  zostać m alarzem . Kino 
jes t d la  m nie b ardziej dziedziną 
p lasy k i niż n a rra c ji  'lite rack ie j.

— W izualność n ie m usi być 
sprzeczna z dynam izm em . Św iat 
się  gdzie* bardzo spieszy (może, 
aresztą, k u  przepaści). T u ta j, n» 
L itw ie, zauw ażam  spow olnie
n ie .-

— Chce pan powiedzieć, że 
m ój sty l jes t sp raw ą specyfiki 
k lim a tu  m iejscow ego? N ie sądzę. 
T ru d n o  m l n a w e t dopatrzeć  się 
w  m oim  sposobie n a rra c ji  jak ie

goś system u. N ie  jestem  teorety  
kiom. A  realizu jąc  film  uciekam  
się najczęściej do im prow izacji. 
Z darza  się, że ek ipa n ie . w ie. co 
będziem y robić n a  p lan ie  n a  d ru  
gl dzień. Zawsze w ie le  zm ieniam , 
bow iem  eo innego jest opisać 
coś słow am i, a  co , innego — zo
baczyć 1 zare jestrow ać  środkam i 
w izualnym i.

(Ciąg dalszy na tir. 4)



Jarosław  B arańczak i  A ndrze j K aw alla otw ierają ko lejna  edycją  
Lubuskiego Lata  F ilmowego.

P aweł Suder, Jarosław Barańczak, Zbigniew  M oraw ski

Prof. Jerzy T osp litz  z  m ałżonką

Siedzą od lew ej: d r A ndrzej W erner, reż. Teresa K otlarczyk, rei. 
R obert G liński, Jan N owicki, Fot.: M A R E K  W O Ż N IA K

W ttfT . CSBF. RP

Na szczyt 
doLondynu

P rem ie r W ęgier Jozsef A ntall wy 
raził w czoraj gotowość udania się, 
w raz z prezydentem  Polski Lechem  
W ałęsą i p rezydentem  Czechosłowa 
cji Vaclavem  H avlem , na lipcowy 
szczyt siedm iu najbardzie j uprzem y 
słowionych k ra jów  św iata  w  Lon
dynie, by omówić kw estie  dotyczą
ca zachodniej pom ocy dla k ra jów  
E uropy W schodniej.

J . A ntall podkreślił, że kanclerz 
Niemiec H elm ut K ohl zapew nił go 
w  rozm ow ie telefonicznej, iż spra 
wa pom ocy d la  k ra jó w  Europy 
Środkow owschodniej będzie rozpa
try w an a  na szczycie w  Londynie.

Enklaw a
k o m u n i z m u

S ek re ta rz  generalny  KC Iiom unl- 
ftyeznej P a rtii  W ietnam u N guyen 
Van L inh ośw iadczył wczoraj na 
inauguracji VII Z jazdu KPW , ża 
H anoi będzie kontynuow ać socjali
styczną drogę rozw oju m im o upad
ku  kom unizm u na świecie.

P rzem aw iając  pod w ielkim i por
tre tam i Lenina, M arksa i obok bia
łego popiersia Ho Chi M inha, Linh 
podkreślił, ie  W ietnam  odrzucą sy
stem  w ie loparty jny  l inne reform y 
polityczne, k tó re  doprow adziły  .io 
chaosu w  innych k ra jach  socjali
stycznych.

„Potw ierdzam y raz  jeszcze. nasze 
pragnienie budowy socjalizm u pod 
k ierunk iem  trzeźw o oceniającego sy 
tuac ję  k ierow nictw a partii. Socja
lizm jest jedynym  słusznym  wybo
rem " — m ów ił L inh w  obecności 
1.178 delegatów.

J a p o ń s k a

nieufność
Prem ierzy  R P i Japonii porozu

mieli się cc do tego, ża konkretna 
p ro jek ty  gospodarcze w  Polsce bę
dzie m ożna finansow ać z k red y tu  
wysokości (500 m in dolarów). " -

Przedstaw iciele japońskiego ban
k u  przem ysłow ego dali do zrozu
m ienia, że bank ten  byłby ewenr.ual 
nie zain teresow any finansow aniem  
rozw oju in fra s tru k tu ry  w Polsce, 
ala  dopiero w dalszej przyszłości, po 
n ab ran iu  pewności co do trw ałości 
reform  gospodarczych w  Polsce.

M inister handlu  zagranicznego i 
przem ysłu Japonii Eiichi Na- 
kao oświadczył, że Tokio musi się 
podporządkować stanow isku K lubu 
Paryskiego w kwestii redukcji pol
skiego zadłużenia, ale  że nie należy 
liczyć na o tw arcie  now ych japoń
skich linii kredytow ych dla Polski.

(PAP)

P r o k u r a t o r  

prosi o pomoc
P ro k u ra to r rejonow y w Nowej 

Soli prosi o ko n tak t z p ro k u ra 
tu rą , kom isaria tem  policji w 
N ow ej Soli, Kożuchow ie lub i  
najbliższą jednostką policji, k ie 
rowcę, k tó ry  15 m aja  bieżącego 
roku . m iędzy godziną 7 a 8 r a 
no w  Now ym  M iasteczku na 
Szosie B ytom skiej udzielił oomo 
cy starszem u człowiekowi. Ow 
sta rszy  m ężczyzna, jadący  rowe 
rem  i wiozący 3 k an y  od m leka, 
u legł w ypadkow i, a  w spom niany 
kierow ca, poruszający  się fia
tem  12Sp. ko loru  jasnozielone
go, zatrzym ał się, by udzielić po 
mocy, po czym odjechał w stro  
nę N ow ej Soli. P ro k u ra to r rejo 
now y prosi rów nież o k o n tak t 
wszystkich, k tórzy  m ogliby udzie 
lić bliższych inform acji na  te 
m at w yżej opisanego zdarzenia.

(eska)

su m m p m ś
ATKAiŁClTJNA OD ZIia ZAGUAN1 
CZNA NA WAGĘ. Zielona Góra, Ja 
skółcza 13. 334-2.

DOMEK na wsi, la arów, telefon, je 
zloro, lasy, możliwość prowadzenia 
działalności gospodarczej — sprzedam 
Wiadomość: Zielona Góra, tel. 654-63

2S0-Z
DZIAŁKĘ budowlaną uzbrojoną — 
kupię. Zielona Góra, 65-438. S35-Z

SPRZEDAM żuka Wiadomość: No
wa Sól, tel. 46-47, Konotop 85. NS

STAR 200, 1937 sprzedam. Radnica 
44 k. Krosna Odrz. N-51

BROJLERY żywe lub ubite — sprze 
dam po atrakcyjnych cenach. Tel. 
H0-237 Jjsień. 381-Z

FIATA I2(!p — wrzesień 1990 — oka
zyjnie sprzedam. Zielona Góra, tel. 
67-991. 389-Z

MIESZKANIE dwupokojowe, kuchnia, 
łazienka, ogrzewanie elektryczne — 
do wynajęcia. Zielona Góra, Lwow
ska 12/5. 388-Z

SPRZEDAM M-2 własnościowe 30 m 
kw., II piętro, winda. Zielona Góra. 
Osiedlowa 28/18, po 16.00. 386-Z

OKAZJA! Sprzedam tanio dom jedno 
rodzinriy nowy w Baczvnie. Baczy- 
ną 38. 263-dG

s p r z e d a m  warszawę, syrenę, młocar 
nię (sprawne). Brójce, Nowy Świat ».

1S8-P

B A N A N Y
w konkurency jnej cenie! 

(m inim um  1 kontener) 

Tylko pow ażna zgłoszenia. 

Spółka M aklerska 

„PA LIG E”

Zielona Góra 

U rząd Pocztow y 13 

Poste R estante.
380-Z

Protest 
burmistrza Słubic

(Ciąg dalszy ze  str. 1)
zrozum ienia, by opuścili m iejsce 
zajścia — w ytyka  sw em u fran k 
fu rck iem u  partn e ro w i burm istrz  
Słubic. — Z przebiegu napadu  nie 
sporządzono naw et wym aganego 
przepisam i protokołu . Zachowanie 
policji n iem ieckiej budzi zdum ie
nie i n iesm ak oraz jes t dowodem 
lekcew ażenia przez w łaściw e orga 
ny i władze niem ieckie pow raca
jącego problem u nagm innych napa 
ści n a  Polaków  przez m łodych bau 
dytów  będących n ieste ty  obyw ate 
lam i N iem iec’’.

To n ie koniec ostre j reakcji bur 
m istrza R. Bodziackiego. Uważa 
on, iż bezkarność spraw ców  napa 
dów  na Polaków  „ ...staw ia  w lał 
szy w ym  św ietle  1 pod znakiem  za 
py tan ia  rację  by tu  przyjętego 16 
kw ietn ia  b r. ośw iadczenia na rzecz 
pojednania i dobrej współpracy 
m iędzy Polakam i i N iem cam i, wol 
ne j od przejaw ów  nacjonalizm u”.

C iekawe w  jaki sposób nadbur- 
m istrz W. Denda, k tó ry  nie sk ry 
w a swego antypolskiego nastaw ie
nia, zareagu je  na  p ro test szefa ad 
m ini3traćji w  Słubicach...

(A. W.)

U iifS
rolnictwu

Polska ma otrzym ać 175 m in dola 
rów  z funduszy B anku św iatow ego 
na restru k tu ry zac ją  otoczenia rolnic 
tw a, uspraw nienie doradztw a rolni 
czego, inw estycje  zw iązane z zaopa 
trzeniem  wsi w wodę i rozwój prze 
tw órstw a. O uruchom ieniu  tych  fun 
duszy zadecyduje opinia m isji Ban
ku  Światowego, k tó ra  wczoraj przy 
była do W arszawy

Jest to druga część k red y tu  Ban
ku Światowego, po wcześniej p rzy 
znanych 100 m in dolarów  dla spół
dzielczości. (PAP)

S o n d a ż  o  p r e z y d e n c i e

tn fU ś f ń t ifkU m
(Ciąg da lszy ze  str. 1)

tu rę  to  oni m ieliby szansę na  p o k o len iow ą ' m itologię. P rzydałaby  *!<j 
porządna zadym a, co to za czasy, gdy w szystko m ożna robić.

Takiego czegoś z kolei nie jest spragniony znany  zielonogórski pu  
b lięysta H enryk  Ankiewicz. W ystąpienie W ałęsy  w tak im  sty lu  to  zły 
znak, k tó ry  znam ionuje, w  jakim  kryzysie znalazło się państw o. W a
łęsa zdecyduje się prędzej, czy później na  d y k ta tu rę  i nie podejrze
w am  aby to m iało być tzw . d y k ta tu ra  oświecona.

Prezes Izby  Przem ysłow o-H andlow ej K rzysztof C hm ielnik  spodzie
w ał się ta k  jąsno postaw ionej kw estii przez prezydenta  już daw no. P rzy  
dałaby się d y k ta tu ra  tak a  jak  w  Hiszpanii, czy Korei Płd., gdyż ty l
ko w tedy byłyby szanse na popraw ę w  gospodarce.

Nauczyciel Je rzy  G aw eł w  sporze o k sz ta łt o rdynacji w yborczej 
zdecydowanie s ta je  po stron ie  W ałęsy. P ropozycje p rezyden ta  są k la 
rowne.

J a k  w idać rozrzut opinii jest duży.. W jednej kw estii p raw ie  wszy
scy są zbieżni, dobrze byłoby gdyby prezydent p rzy jechał. No, to có? 
Czekam y na prezydenta?  (Law)

u l i  m i e s z k a ń
(Ciąg dalszy ze  str. 1)

kowym , będzie m usiało spaść zapo 
trzebow anie na  lokale duża. Nie 
zw alnia to  jednak  sam orządów  od 
przygotow yw ania terenów  budo
w lanych, budow y dróg, oczyszczał 
ni itp. Są propozycje uzdrow ienia 
sytuacji m ieszkaniow ej, nak ładają  
one wiele obowiązków tak  na ban 
ki, sam orządy, jak  i potrzebujących 
domów.

Sejm ik zobowiązał wojewodę do 
opracow ania rap o rtu  o stan ie  bu 
dow nictw a i produkcji m ateria łów  
budow lanych w  regionie.

Delegaci rad  gm innych, k tó rzy  
tw orzą sejm ik, n ie poparli wnios
ku gm iny Świebodzin, k tó ra  pod
jęła u c h w a łę  o podziale sam orządu 
lokalnego, a tym  sam ym  o utw o
rzeniu  dwóch odrębnych gm in — 
w iejskiej i m iejsk iej. Również wo 
jew oda w  te j spraw ie  w ydał opi

nię negatyw ną. Dwie Inna gm iny
— Nowe M iasteczko i Zbąszynek
— zrezygnow ały z podziału sam o 
rządów  lokalnych.

R adni zapoznali się  z in form acją
0 działalności Zw iązku G m in Za
chodnich, k tó rą  złożył d r F ran c i
szek W erner, i ze spraw ozdaniem  
Kom isji R ew izyjnej Sejm iku.

Upow ażnili p rezydium  do usta
now ienia Kom isji L okalnej S tra te 
gii Gospodarczej. P rzy  se jm iku  bę 
dzie także dzia łała  Kom isja Skarg
1 L istów  od m ieszkańców.

O brady prow adził Je rzy  Opęcho
wski — przew odniczący, k tó ry  po 
inform ow ał delegatów , że na  kon
to budow y bunkra  onkologicznego 
w Zielonej Górze w płynęło 923 m in  
z!. Rada M iejska Zielonej Góry na 
ten  cel przekazała  100 m in zł. Ra
dy gm in w Łagowie, L ubrzy, Szczań 
cu — po 10 m in  zł, a radn i z Ż ar 
zebrali ponad 600 tys. zł. (s)

G a z e t a  o t r z y m a ł a

.Jesteśmy konkurentami,
a nie wrogami

22.06.1991 r. odbyło się spotkania przedstaw icieli Z arządu Regio
nu  NSZZ „Solidarność", Rady W ojewódzkiej NSZZ „Solidarność” 
Rolników  Indyw idualnych , Porozum ienia C entrum  C hrzęścijańsko- 
Narodowego, Porozum ienia W yborczego (reprezentow anego przez: 
Z jednoczenie Chrześcijańsko-N arodow e i Związek Sybiraków ) Unii 
Dem okratycznej. W zw iązku ze zbliżającym i się w yboram i do 
p a rlam en tu  uczestnicy zadeklarow ali w zajem ne trak to w an ie  się w 
kam panii w yborczej na zasadzie konkurencji a n ie wrogości. U zna
no, że zwycięstw em  politycznym  społeczeństw a będzie pa rlam en t 
bez reprezen tan tów  sił kom unistycznych, k tóre doprow adziły Pol
skę do u tra ty  niepodległości, wolności i do nędzy.

Uczestnicy usta lili term in  następnego spotkania oraz wydali 
ośw iadczenia w spraw ie ostatnich wypowiedzi byłego w ojew ody 
K. Zaręby i a taków  na k u ra to ra  I-C. M arcinkiew icza.

Popieramy kuraiora
W yrażam y stanow czy pro test wobec politycznej kam panii sił 

postkom unistycznych, a przede w szystkim  ich o rganu  „Ziemi Go
rzow skiej” przeciw ko kura torow i Kazim ierzowi M arcinkiew iczow i.

U w ażam y, że k ie ru n ek  działań  K ura to rium  O św iaty  i W ychowa
nia w  Gorzowie W lkp„ w tym  konieczne, choć zby t w olne zm iany 
personalne, odpow iadają potrzebom  ośw iaty w naszym  wojew ódz-

O godną kampanię wyborczą
D ek laru jąc  wolę prow adzenia kam panii w yborczej w  sposób go

dny luazi „Solidarności” odrzucam y posługiw anie się w  walce w y
borczej potw arzą, pom ówieniem  i obelgą. Dlatego budzi w nas zde
cydow any sprzeciw  sty l w jakim  były wojewoda gorzowski K rzy 
sztof Zaręba, na łam ach „Ziemi G orzow skiej” rozpoczął sw oją kam  
pam ę wyborczą do parlam en tu . M am y nadzieję, że ten  s ty l nie znaj 
dzie nasladowcow.

T r i u m f

S i h a n o u k a
Przyw ódcy frak c ji kam bodżańskteh

oświadczyli przed rozpoczętym wczo 
ra j posiedzeniem  N ajw yższej R ady 
Narodow ej Kam bodży (ŃRNK), że 
ty lk o  uzgodnienie szczegółów osią
gniętego porozum ienia stoi na  dro
dze do przyw rócenia pokoju w  K am  
bodży.

Posiedzenie NRNK, w  sk ład  k tó
re j wchodzą w szystkie cztery  u g ru  
pow ania kam bodżańskie, odbyw a 
się po raz pierw szy pod przew od
n ictw em  księcia Norodom  Sihanou
ka. O tw ierając  obrady książę ośw iad 
czył, że now a in ic ja tyw a pokojowa, 
k tó rą  zgłosił w  ubiegłą sobotę, zo
sta ła  praw ie całkow icie zaakcepto
w ana przez strony  konflik tu .

El
KEJ GN DBC g  PUBLICZNYCH W  NOW EJ SOLI 

gj ul. W ojska Polskiego 100

BI
gj o g ł a s z a
M
a  
m  
u
B  
B

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na sprzedaż:

— przyczepy sam ow ył. HL-8011, rok  prod. 1978 
cena w yw oław cza — 5.000.000 zł,

— przyczepy sam owył. D-43A, rok  prod. 1973 
cena w yw oław cza — 4.000.000 zł,

— ładow acza „Cyklop” T-214, rok pród. 1979 
cena. w yw oław cza — 5.000.000 zł,

— agrega t prądotw órczy  MG-1, ro k  prod. 19S3 
cena w yw oław cza — 4.000.000 zł,

— sk rap ia rk a  sam och, na  podw. Jelcz, ro k  prod. 1930 
cena w yw oław cza — 6.000.000 zł,

— b e ton iarkę  EMK-500, rok prod. 1082
cena w yw oław cza 6.000.000 zł, (sprzeda poza przetargiem ),

— betonom ieszalnik Ms-21, koparko-spycharkę „B iałoruś”, to
karkę, sk rap ia rk ę  S-750.

P rze ta rg  odbędzie się 1991-06-28 w  siedzibie RDP. O bow iązuje 
w adium  w wysokości 10 proc. ceny w yw oław czej. Sprzęt m oż
na oglądać w przeddzień przetargu  w godz. 9—13 pod adresem  
jw. Stan kom pletności p rzy jm uje  się wg oględzin w przeddzień 
przetargu. Zastrzega się p raw o uniew ażnienia p rze targ u  bez po
dania przyczyn. AK-908
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Okrutny mord 
w Nowej Soli

W niedzielę w ieczorem  nowosolska 
policja o trzym ała  w ezw anie do jed
nego z m ieszkań, gdzie odkry to  
tro je  zwłok. Zam ordow anym i, w  
bestialski sposób, okazali się w ó jt 
nowosoiskich Cyganów, znany w  
mieście ko lekcjoner dzieł sztuki, je
den z najbogatszych m ieszkańców, 
jego syn oraz m łoda kobieta. Pod
jęto czynności dochodzeniowe, ist- 
n:eje_ w te j sp raw ie  wiele dom ysłów  
i niejasności; dlatego ze w zględu n a  
dobro śledztw a szczegółów n a  razie  
n ie  podano. (eska)

s a n a a s s a s a i
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W m arcu  podczas spo tkan ia  w Z ie
lonej G órze w icem inister ro ln ictw a
—  A nna Potok pow iedziała, że na 
razie nie nia żadnej polityki rządu  
wobec ro ln ic tw a i wsi. W  czerwcu 
pierw szy zastępca szefa tego reso rtu  
stw ierdził, że m inisterstw o wyciąga 
wnioski z dośw iadczeń zachodnioeu
ropejsk ich  w rolnictw ie. Polski nie 
stać  na politykę ro lną tak ą , ja k a  jest 
w k ra jach  EW G  —- oznajmi! z trybu
ny, co zostało przyjęte przez rolników 
ze zdziwieniem, bo przecież rząd zapo
wiada! zmiany.

Nowa polityka ekonomiczna wice
premiera Balcerowicza najbardziej 
uderza w wieś. Jeszcze trochę, a zam ie
szkali tam ludzie staną w kolejkach 
przed biurami pracy po zasiłki dla bez
robotnych. W miastach będzie lat wiej o 
płatne zajęcie. Sugestia, by rolnicy 
przekwalifikowali się. uruchomili usłu
gi — jest czysto teoretyczna. Człowiek, 
który od dziecka potrafi tylko orać, siać 
i zbierać plony, nigdy nie zostanie 
szewcem, ślusarzem czy elektromecha
nikiem. Gdyby nawet zmienił zawód, 
nie wyżyje na wsi ze świadczenia usług, 
bo tamtejsi mieszkańcy są bardzo bied
ni.

—  Nie ma takiej gałęzi produkcji rol
nej, która gwarantowałaby opłacalność
—  powiedział R om an K lim an. znako
mity gospodarz wc wsi Stare Kramsko

na Babimojszczyźriie. —  Od roku roś
nie bezradność rolników. Ponadto tele
wizja i radio upowszechniają wizeru
nek chłopa jako tego, który tylko nabija 
swoją kabzę.

— Fałszywe opinie o problemach wSi 
głoszą urzędnicy ministerialni — 
stwierdził J a n  Bogusławski z Lesz
czyńskiego. — Jak można mówić, że na 
wsi pozostaną tylko najlepsi? A co z 
tymi, których nie stać na zakup komba j
nów? Czy dziś można pozwolić na tó, 
by ziemia leżała odłogiem?

—  Kraje zachodnie chronią swoje rol
nictwo, udzielając mu wsparcia finan
sowego, ustalając limity produkcyjne, 
ustawiając 'zapory celne. Co z tego, że 
nasz rząd podniósł cia na środki spo
żywcze. skoro i tak do kraju wlewa się 
rzeka' mleka niemieckiego? —  spytał 
Je rzy  Szadkow ski z gminy Żagań, ale 
nie usłyszał odpowiedni.

Można zrozumieć bezradność resortu 
rolnictwa, nie można jednak przejść 
nad tym bez dyskusji. Wydaje się, że 
każdy resort m a własną politykę wobec 
wsi. Drożeją nawozy i środki chemicz
nej ochrony roślin, maszyny, usługi 
weterynaryjne, zanika hodowla zwie
rząt i roślin. Trzeba nie mieć oleju w 
głowie, by przewidzieć skutki takich 
pociągnięć.

Po ubiegłorocznych żniwach kwintal 
żyta kosztował 60 tys. zł. Na przednów

ku przedsiębiorstwa prowadzące skup 
zboża również płaciły po 60 tys; zl za 
kwintal. Od jesieni przecież ceny na 
chleb poszły w górę. Podobno m agazy
ny są pełne- zboża, wyprodukowanego 
za granicą. Rolnicy zastanawiają się, 
czy w tym roku będzie się opłacało 
zbierać plony i czy znajdą się na nie 
kupcy. Prezes Agencji Rynku Rolnego 
zapewnia, że zrobi wszystko, bv skupić 
ziarno. W ierzyć, nie wierzyć? Ta sama 
agencja nie może sobie poradzić ze sku
pem polskiej wełny. Podobno za kwin
tal żyta z tegorocznych zbiorów rolnicy 
będą dostawali 63-95 tys. zł, a za tonę 
pszenicy —  do 1,2 min zl.
-Najsłabszym ogniwem polskiego rol

nictwa jest przetwórstwo. Teoria w iel
kich kombinatów dostała w leb. Płody 
rolne powinny być przetwarzane w po
bliżu miejsca produkcji. Z  tym być m o
że niebawem nie będzie wielkiego pro
blemu. Na przemiany w rolnictwie rząd 
w tym roku przeznaczy 3 bln zl. Trud
niej będzie ze zbytem polskich prze
tworów na rynku krajowym. W stanic 
surowym, z pewnymi wyjątkami, są 
one doskonalej jakości. Gorzej jest z. ich 
konserwacją, przechowywaniem i 
sprzedażą. Problem bowiem polega na 
braku estetycznych opakowań, przycią
gających wzrok klientów.

Dlaczego kg pomidorów wyhodowa
nych w Holandii kosztuje w Polsce 15

tys. zl, a  krajowych —  20 tys., wiedzą 
ci, którzy zajmują się warzywnictwem. 
Dlaczego kg jabłek z rodzimych sadów 
kosztuje tyle co kg pomarańczy? Dla
czego mleko w kartonikach, przetwo
rzone w Holandii, sprzedawane jest w 
Polsce przez kilka tygodni od daty pro
dukcji i nie kwaśnieje? Zagadka w’ćale 
nie tkwi w tamtejszym klimacie czy 
wyższych umiejętnościach rolników. 
Oni po prostu potrafią tyle, ile podpo
wie im nauka. T am  też rząd dba o tych, 
co żywią.

Polskie ro ln ic tw o przez cały powo
jen n y  czas w zasadzie było pryw atne. 
Nie pokonała go ludow a dem okracja , 
k tó ra  przecież wohec wsi postępow a
ła bezlitośnie. Polskiego chłopa zła
m ała dem okrac  ja w sty lu  zachodnim . 
K ap ita listę  pokonał kapitalizm .

Centralni urzędnicy głoszą, że proces 
przekształceń w rolnictwie nie może 
prowadzić do zaniku produkcji. Prakty
cy zaś pytają, dlaczego urzędy gmin nie 
chcą przejmować ziemi od starych rol
ników. I Zastanawiają się, co zrobić z 
ziemią kiepską i niechcianą. Zalesić? 
Sprzedać N iem coatf Porzucić?

(S)

Rozwiązanie tajemnicy "Enigmy1 

w amerykańskiej książce
Nowa książka poświęcona walce wy

wiadów podczas bitwy o Atlantyk, jed 
nej z ważniejszych batalii drugiej woj
ny światowej, zapoznaje czytelnika 
amerykańskiego z prawie nieznaną w 
USA rotą polskich matematyków w 
Złamaniu hitlerowskich szyfrów woj
skowych.

Jest to książka DavidaKahna pt."Sei- 
zing the Enigma" ("Zrozumieć Enig
mę"), która ukazała się nakładem wy
dawnictwa Houghtcn Mifflin i opisuje 
starania aliantów w latach 1939 — 
1943 o odczytanie kodów i szyfrów 
hitlerowskiej Kriegsmarine, stosowa
nych w łączności z niemieckimi okręta
mi podwodnymi na Atlantyku.

Jak pisze “W ashiugton Post” w recen
zji książki Kahna, “zapewne najbar
dziej fascynującą jej rewelacją" jest to, 
"do jakiego stopnia sukcesy kryptogra
fii brytyjskiej w okresie drugiej wojny 
światowej mają swój początek w Pol
sce”.

“ Podczas gdy inne kraje zaniedbały 
po pierwszej wojnie światowej sprawy 
wywiadu, Polakom, mającym po jednej 
stronie granicy olbrzyma radzieckiego, 
a po drugiej groźne Niemcy, od począt
ku nie brakowało powodów, by śledzić 
zamiary rządów państw' ościennych".

“Przy odczytywaniu kodów słow
nych inne kraje, co było naturalne, za
trudniły lingwistów. Polacy — pisze 
autor recenzji, Ken Ringle — pierwsi 
zrozumieli, żc lingwistyczny bełkot 
maszyn szyfrujących kryje w sobie w 
istocie zagadki z zakresu teorii pra
wdopodobieństwa. Aby je rozwiązać, 
zwrócili się do m atematyków, którzy w 
końcu zbudowali nie tylko duplikaty 
(niemieckich) maszyn szyfrujących 
“Enigma”, ale również prymitywne 
komputery do łamania kodów. Kompu
tery te nazwali "bom bam i” Gdy Nie

mcy znaleźli się u bram Warszawy, Po
lacy przekazali swe maszyny zdumio
nym Brytyjczykom. Były one potem 
podstawą dosłownie wszystkich alianc
kich sukcesów kryptograficznych w 
zmaganiach z Niemcami-.

Rozwiązanie tajemnicy “Enigmy” 
było zasługą trzech polskich matematy- 
ków-kiyptologów, zatrudnionych od 
początku lat trzydziestych przez biuro 
szyfrów polskiego sztabu generalnego: 
Mariana Rejewskiego, Jerzego Różyc
kiego i Henryka Zygalskiego. Pierwsze 
teksty szyfrowane przez Niemców w 
maszynach “Enigma” zaczęli oni od
czytywać w styczniu 1933 r., a  wkrótce 
potem pod ich kierunkiem powstały du
plikaty “ Enigmy”. Udoskonalone auto
maty do odczyty wania zaszyfrowanych 
tekstów niemieckich, tzw. bomby, 
skonstruowano w 1938 roku na podsta
wie modelu matematycznego, którego 
twórcą byl Rylewski. Jak pisze.Kigle, 
streszczając wywody autora książki. 
Davida Kalina, “bomby" były "nawet 
czymś więcej” niż podstawą do odczy
tywania wszystkich szyfrów niemiec
kich podczas drugiej wojny światowej. 
“Były one prekursorami komputerów, 
które w' następnych latach mi ały odczy
tać tajemnice atomu, kierować pociska
mi balistycznymi i umieścić ludzi na 
księżycu. Były zwiastunami ery infor
macji”.

Marian Rejewski zmarł w Warszawie 
w 1980 r. i jest pochowany na Powąz
kach. Henryk Zygalski pozostał po 
wojnie w Anglii i tam zmarł w 1978 r. 
Jerzy Różycki zginął w 1942 r. na Mo
rzu Śródziemnym w katastrofie okrętu 
francuskiego, który wiózł grupę pol
skich kryptoiogów ze stacji wywia
dowczej w Algierze.

(PAP)

rach na roli
Już 500 państwowych przedsię

biorstw rolnych ma problemy z uzyska
niem kredytów bankowych. 27 pege
erów w kraju znalazło się  w stanie li
kwidacji. N atej liście sąrów nież przed
siębiorstwa położone w woj. zielono
górskim —  Iłowa, Konin Żagański i 
Lipna. W najtrudniejszej sytuacji 
znaleźli się pracownicy PGR w Iłowie. 
Tamtejszy likwidator nakazał im opu
szczenie ^zakładowych mieszkań, W 
tym miejscu trzeba wyraźnie powie
dzieć, że te mieszkania-powstały za pie
niądze załogi. Nakaz ma charakter czy
sto teoretyczny, bowiem w naszym kra
ju jeszcze nikogo nie m ożna wyrzucić 
na bruk.

Kilka miesięcy temu dyrekcja PGR w 
Lubinieku wystąpiła z propozycją 
sprzedaży mieszkań zakładowych pra
cownikom przedsiębiorstwa. Nadeszła

odpowiedź, że rzecz jest do załatwie
nia, ale pod warunkiem —  że pracow
nicy wykupią mieszkania po cenach 
rynkowych. Problem polega na tym, iż 
pracownicy naszych pegeerów są bar
dzo biedni. Utrzymanie 216 mieszkań 
zakładowych kosztowało przedsiębior
stwo w pierwszym kwartale br. —  234 
min zł.

W iele przedsiębiorstw rolnych w na
szym regionie nie widzi wyjścia Z sytu
acji. Niektóre, np. PGR w Dąbrośzynie, 
zajęło się wypasaniem niemieckiego 
bydłanasw oich łąkach. Inne produkują 
palety drewniane. Pożytku z takiej go
spodarności jest niewiele, ale załogi 
m ają zajęcie i trochę pieniędzy na 
chleb.

Co dalej z  pegeeram i, nie bardzo wia
domo.

(s)
~*r...vras

Żarski zamek

Żarskiego kom pleksu paiacowo-za- 
mkowego nie da się odbudować silami 
miasta. Nie ma ńa to pieniędzy. Wybór 
byl więc prosty: znaleźć kogoś, kto sfi
nansuje remont, czyli wyda grube m i
liardy. albo... zostawić zabytek sam e
mu sobie, niech niszczeje. Czyli: oddać 
zamek i pałac pod młotek licytatora lub 
przeznaczyć na cegłę rozbiórkową. Na 
to ostatnie rozwiązanie nikt nie chciał 
się zgodzić, następne, pokolenia okre
śliłyby współczesnych jako wandali, 
którzy hołdowali dewizie: “A po nas 
choćby potop". Pozostało więc zabytek 
sprzedać.

Firmy konsultingowe oceniły, że w 
odbudowę trzeba by włożyć —  bagate
la! —  od 70 do 100 miliardów złotych. 
Kogo na to stać?

Władze żarskie zdecydowały się na 
ogłoszenie przetargu. Cena wywoław
cza: i 2 miliardów złotych. W kwietniu 
wykazało zainteresowanie 5 oferen
tów: 'dwóch Anglików. Amerykanin 
oraz dw'óch Polaków —  mieszkaniec 
woj. zielonogórskiego i krakowianin, 
czyli jak  lubią siebie nazwać m ieszkań
cy tamtejszego rejonu: kiukaucr. Nota 
bene firma przystępująca do przetargu 
nazywa się "Krakauer". Zarząd wziął 
pod lupę wszystkich oferentów: jeden 
Anglik —  to handlowiec, nie chciał 
zaręczyć, że nie sprzeda kupionego za
mku przed upływem 16 lat. a taki byl 
jeden z warunków. Podobnie zareago
wał drugi Anglik, który nie był w stanie 
zagwarantować, że wyremontuje 
obiekt w ciągu 5 lat (tego dotyczył dru
gi warunek postawiony przez sprzeda
jących). Amerykanin żydowskiego po
chodzenia, zamieszkały w« W łoszech

wykazał zainteresowanie kupnem ob.e- 
ktu tylko w pierwszej fazie, na kolejne 
spotkania już  nie przyjechał. Zostało 
więc dwóch Polaków . Zdaniem ogła
szających przetarg najkorzystniej 
brzmi oferta “Krakauera” , choć —  jak 
zastrzega kilkakrotnie burmistrz Żar, 
Marek Kaczmarski —  nie przesądza to 
jeszcze o niczym. To nadal tylko oferty, 
decyzja będzie podjęta z końcem 
czerwca i na razie żadnych umów jesz
cze nie podpisano. I nie można podpi
sać, ostateczny glos w tej sprawie ma 
Ministerstwo Kultury.

“ Krakauer” — jak wynika z rozezna
nia —  dysponuje znuczym kapitałem. 
Zgadza się przeznaczyć wyremontowa
ny w ciągu 5 lat obiekt (10 tys. metrów 
kwadratowych) na działalność hotelar- 
sko-gastronomiczno-handlową, nie za
pominając o funkcji zabytku: zabytek 
będzie dostępny zwiedzającym. Przez 
czas remontu firma będzie odprowa
dzała do kasy miejskiej procent od zain
westowanych kwot. Pieniądze te mia
sto zamierza z kolei zainwestować w 
remont Domu Kultury i restaurację in
nych zabytków żarskich.

Kto ostatecznie stanie się właścicie
lem żarskiego zamku i pałacu? Musimy 
poczekać do końca czerwca. Warunki 
stawia wszak nie tylko miasto, ale i 
generalny konserwator zabytków i Mi
nisterstwo Kultury. W ażne jednak, że 
zabytek nie skruszeje, nie pójdzie na 
cegły.

(sad)

Superagentka Stasi ujęta
(Korespondencja własna)

SO N JA  LUENEBURG, sek re ta rk a  
byłego m in istra  gospodarki RFN —  
M artin a  B angem anna, sześć lat po 
tajem niczym  zniknięciu, u jęta  zosta
ła nieopodal B erlina p rzez  agentów  
ochrony konsty tucji Niemiec. Agen
tk a  Stasi o pseudonim ie Sonja Luene- 
h u rg  do pracy w łączona została przez 
swoich mocodawców w 1967 roku  i 
przezca ly  niem al czas dochw ili z n ik 
nięcia w 1986 roku  udaw ała się je j 
p raca  szpiegow ska w kręgach najw y
ższych w ładz RFN.

Zawsze przyjacielska, serdeczna i od
powiedzialna, przedsiębiorcza i do-' 
kładna, tak wyrażali się o Sonji Luene- 
burg jej koledzy zanim zniknęła.

“ Sonja Lueneburg —  agentka NRD, 
po prostu w to nie wierzę”, tymi słowa
mi zareagował ówczesny jej szef, m ini
ster gospodarki RFN Martin Bange- 
mar.n (FDP). .

Mial prawo, był przecież z nią na per 
ty, agentka należała do kręgu najbar
dziej zaufanych współpracowników, 
była przyjacielem domu Bangeman- 
nów.

2 sierpnia 1986 r„ był to piątek, Sońja 
Lueneburg zamykając biurko, od nie
chcenia powiedziała swojemu szefowi, 
że na weekend jedzie do znajomych do 
Brukseli. Kiedy nie. pojawiła się w po
niedziałek w pracy, wszyscy pomyśleli, 
że być .może m iała wypadek samocho
dowy, albo zachorowała. Szpiegostwo 
—  nikom u tak a  myśl nawet nie p rz y 
szła do głowy, do momentu, kiedy to 
policja w mieszkaniu agentki znalazła 
profesjonalny sprzęt fotograficzny, ju : 
kim posługują się agenci wywiadu. T e
raz fakty potoczyły się wartkim pfS- 
dcm. N ajp ierw  ustalono, kim  jest 
Sonja L ueneburg  i czy właściwie taka 
postać w ogóle istnieje.

Była jedna Sonja Goesch, która w 
1949 roku przeprowadziła się Z Berli- 
na-Pankorw, leżącego' w-- radzieckiej 
strefie okupacyjnej, do brytyjskiego se
ktora —  Berlin W ihnersdorf i tutaj po- 
ślubiła Lueneburga, z którym po roku 
rozwiodła się. Sonja Lueneburg z domu 
Goesch otwiera salon fryzjerski;, który 
za bardzo nie funkcjonuje, Sonja salon

zamyka i przenosi się ponownie do Ber
lina W schodniego.

Fryzjerka Sonja Lueneburg pojawia 
się ponownie w połowie lat 60-tych w  
Berlinie Zachodnim, by stąd przenieść 
się do francuskiego Colmar. skąd wraca 
do RFN. by pracować w Hamburgu i 
Frankfurcie, aby w końcu wylądować 
w jednym w biur FDP i zacząć pracę 
jako sekretarka.

Ponieważ jest zdolna.-angażuje ją  ów
czesny sekretarz generalny FDP K arl-i 
Herman Flach i poprzez niego poznaje 
Martina Bangemanna. u którego przez: 
12' lat zatrudniona jest jako  osobista 
sekretarka. T ak , ty lko , że ta  Sonjt* 
L ueneburg  nie m a nic wspólnego r. 
Sonją F ry z jerk ą  w B erlina , k tó ra  w  
latach  50 nie w ytrzym ała  k o n k u ren 
cji i m usiała zan iknąć  swój salon fry 
zjerski.

Według policji: Stasi, tak jak  lo miało 
miejsce w wielu innych przypadkach, 
dokonywało podmiany tożsamości. Po 
powrocie tej prawdziwej Sonji do Ber
lina W schodniego, doszło do wprowa
dzenia “ fałszywej fryzjerki" do akcji. 
Stasi znanymi sobie sposobami zmusi
ło praw-dziwą Sonję do współdziałania 
i tak, zostało.

Fałszyw ą' Sonję Lueneburg, nato
miast, zaczęto szkolić na tzw. "agenikę 
perspektywiczną" —  w perspektywie 
m ającą szpiegować w Bonn.

Jak pokazało życie, plany Śltasi zosta
ły zrealizowane. Co spow odow ało, że 
w 1986 ro k u  agen tka nagle spakow a
ła bagaże i w pośpiechu udała się do  
NRD? Należy się domyślać, że Stasi 
zaczęta snuć obawy, iż superagentce po 
piętach depcze Urząd d/s Ochrony 
Konstytucji RFN.

O baw y były fałszywe. Ile i co agen
tka Lueneburg zdradziła jest niewiado
me. ale nie trzeba.mieć złudzeń. Jeżeli 
ktoś należy do kręgu najbardziej zaufa
nych osób ministra gospodarki wie bar
dzo dużo i jak powiedział w 1986 roku 
rzecznik prasowy FDP po ucieczce 64 
obecnie agentki: “ na pew no d ru g a  
s tro n a  posiada o wiele więcej infor
m acji, n iż  tylko te, ie  m in istć r Ban- 
gem ann przesadza  w jedzeniu i chęt
nie w ypija bu te lkę  w ina.”

W o jc ie c h  M ró z

cóż to takiego jest?
Z nazwą sambucca muzna spotkać się 

w dwóch przypadkach, w zachodnich 
powieściach sensacyjnych i w restaura
cji kołu ratusza w Zielonej Górze. W 
książkach gangsterzy delektują się 
owym tajemniczym alkoholem po 
brudnej robocie, a w lubuskim grodzie 
.można zasięgnąć języka, cóż to takiego 
jest sambucca i ewentualnie zamówić, 
jeżeli nas na to stać.

No, właśnie, przepadają za tym .dko- 
holem kwalifikowani przestępcy św ia
ta zachodniego. Aby nic podbijać bę
benka, wyjaśniam. Jest to trunek... no, 
właśnie... wysoce wyszukany, a m iano
wicie likier anyżowy okraszony kilko
ma ziarnkami kawy, Smak ma szlachet
ny, choć to niewłaściwe słowo, zwłasz
cza, że nasze podniebienia wytrawione 
są gorzałką. Do tego stopnia zafascyno
wał właściciela lokalu, Ja ro sław a  R u
d iaka, że postanowił restaurację na
zwać po prostu “Sambucca".

A wcześniej m ieściła się tu ta j k n a j
pa “ R atuszow a” , której koniec był 
nieciekawy. W południe była to jadło
dajnia, a wieczorową porą pod stołem 
rozpijano wódkę przemyconą ze sklepu 
z Lisowskiego, bo oczywiście bez mar
ży taniej. Knajpa miała swoją mitologię 
i bohaterów. Jednym z nich byl malarz 
artysta, który okupował jeden ze stoli
ków. Do tego stopnia wkomponował 
się w' folklor, że korespondencja zaad
resowana na "Ratuszową" docierała do 
niego.

Stare, zgrzebne czasy odchodzą wraz 
z knajpami. Nowego właściciela nie in
teresu ie przeszłość. Postawił na wyso
ki. zachodni standard, który' kosztuje. 
Utrzymuje, że w wyposażenie włożył 
100 tys. marek. Nawet jeżeli to lekka 
przesada, to ocena na pierwszy rzut oka 
daleko me odbiega od podanej sumy, a 
ta dla zdecydowanej większości i tak 
jest nieosiągalna, lecz nową rzeczywi
stość budują nieliczni i nie wszyscy 
będą z niej korzystali.

Nazwa "Sam bucca" ma być chwytli
wa przede wszystkim dla cudzoziem 

ców. Jarosław Rudiak wychodzi z zało
żenia, iż ewentualny turysta z Zachodu 
ma niewielki wybór atrakcji, bo br;;k 
jest zabytków jako takich, w pobliżu 
także nie ma jezior, więc z konieczności 
wybierze gastronomię. I do niego jest 
skierowana oferta, do obcokrajowca z 
dewizami.

A więc kuchnia włoska: kraby, 
ośmiornice, małże, co dla Polaka brzmi 
nudnie (nudnie —  proces fizjologicz
ny). Pizza, która szczęśliwie się u nas 
przyjęła, robiona jest wg oryginalnej 
włoskiej receptury, a cena 2-3m arki na
wet dla miejscowego klienta powinna 
być konkurencyjna. Nie chodzi tutaj o 
przepisywanie menu lokalu, ale zasyg
nalizowanie zjawiska, jakiego jesjeśir.y 
świadkami. Odchodzenie od zaścian
kowości, nawet jeżeli grozi to fiaskiem.

W łaściciel restauracji to miody czło
wiek bez społecznikowskiego komple
ksu Kuroniowej jadłodajni. Dorobił się 
na Zachodzie i chce tutaj inwestować. 
Startuje z wysokiego pułapu. Ale prze
de wszystkim ryzykuje. Choć "Ratu
szowa" wraz z komunizmem splajto
wała, to tamta rzeczywistość trzyma się 
mocno. Restaurator musi pokonywać 
rozliczne biurokratyczne przeszkody, a 
także bezinteresowną zawiść okolicz
nych mieszkańców.

W każdym razie wyposażenie lokalu 
reprezentuje luksusowy standard, zo
stał on podpatrzony i sprowadzony z 
Zachodu. Choć nie wszystko — żałuje 
właściciel — bo niektóre rzeczy zamó
wione w kraju nie zostały wykonane 
tak, jak pierwotnie sobie życzył, a byiy 
i takie polskie firmy, które z zobowią
zań w ogóle się nie wywiązały. Jest to 
nauczka na przyszłość. “ Sambucca" to 
jeszcze nie “Ritz”, ale przynajmniej 
próbuje naśladować. Lokal jest czynny 
dłużej niż inne restauracje, bo do pół
nocy.

(Law)



(Ciąg d a ltzy  z t  l i r .  1)
“  Czjr p»a» »tyl nie w y ra ł*  tęsknoty  ta  archelypicznym  ładem  

(w ia ta , za u traconą harm onią? Sym bolem  tego ładu  (szczególnie to w i 
ciao w film ie „K obieta i je j  czterech m ężczyzn”) jest rodzina: fcobie- 
ta , mężczyzna, dziecko, w topieni w  przyrodę, podporządkow ani je j na 
tu r  sinym  praw om . D ram at zaczyna się w tedy, gdy jak aś siła lub  ktoś 
■ zew nątrz burzy  ten  porządek.

— Nie w ynikało to z żadnego uprzedniego założenia. Moje film y 
(p°za „Dniem  ry b y ”) opow iadają o czasie, w k tó rym  sam  nie żyłem. 
Tw orzę cos w  rodzaju  bu tafo rii tego, co zdarzyło się  kiedyś. Dlacze
go m i się to udaje? Dlatego, że s ta ram  się spotykać z m nóstw em  lu
dzi, k tó rzy  żyli w  tam tych  czasach. In te re su ją  m nie  n ie ty lk o  sy tuacje, 
przebieg zdarzeń. W ypytu ję  rozm ów cę o drobiazgi, o to, jak  odczuwa! 
daną  sytuację, jak i w ydaw ał m u się wówczas kolor n ieba, jak  widział 
przyrodę, jak ie  były drzew a, czy błoto było na drodze, jak a  była po
goda, gdy przeżyw ał sw ój osobisty d ram at.

— Ja k  rodziły się pom ysły pana film ów?
— Początkiem  była zawsze lite ra tu ra . Ale uw ażałem , że pierw o

w zór lite rack i to bardzo m ało, że pow inienem  wiedzieć dużo więcej. 
Rodzi się n aw et konflik t: p isarz  napisał jedno, a  ja chcę stw orzyć coś 
innego. Zdarza się, że zebraw szy dużo bardzo ciekaw ych inform acji, 
n ie  pasujących jednak  do scenariusza, zm ieniam  po p rostu  scenariusz, 
aby  móc te  drobiazgi w ykorzystać. W opowiadaniu, w edług którego 
pow stał „B ilet do Tadż M ahal" n ie było postaci kobiety — śledczego. 
N agle przeczytałem  w gazecie historię  w ięźnia NKWD, k tó ry  opowia
dał, że kobiety  prow adzące przesłuchania  były ok ru tn ie jsze  od m ęż
czyzn. Wobec tsgo, oficerowi radzieckiem u, k tó ry  tuż  po w ojnie kw a 
te ru je  w chałupie m oich bonaterów  — Litw inów , dodałem  kobietę; a 
skoro tak , to trzeba było wyposażyć ją w jakiś ludzki d ram a t — stą(ł 
wziął się w ątek  przyfrontow ego, nieco „cham skiego”, rom ansu żolnie-
rsk .ego , później R osjanka ta  zostaje śledczym  i p rzesłuchuje swego da
wnego gospodarza.

— O glądając „W ieczne Światło" i „B ilet do Tadż M ahal” film y 
ukazujące  tragiczne la ta  tuż pow ojenne na  L itw ie) m iałem  w rażenie, 
ze oglądam  p racę człowieka, k tó ry  p ragnie  zapełnić w yobraźnie 1 pa 
m ięć społeczeństwa.

— Chociaż n ie  przeżyw ałem  tego wszystkiego osobiście, a la  prze
żyw ali to moi rodzice, m oi k rew ni. E krań izu ję  więc ich pamięć. To, co 
robię, jest im itacją. Życie było jednak  o w iele straszniejsze. Z d rug ie j 
•trony , s ta ram  się rozpoznać coś ludzkiego u  tych, k tó rzy  spraw ow ali 
przem oc. N egatyw ne w sensie politycznym  postaci to tacy sam i lu 
dzie, jak  ich ofiary ; m ają  sw oje d ram aty , przeżyw ają miłość, cierpią. 
Ich  udział w system ie jest jak im ś ich nieszczęściem. Zostali na  L itwę 
przysłani przez sw oje w ładze, K iedy kończy się okres, zw any „sfcalinow 
sk im  , enkaw udzista  z m ojego film u boleśnie przeżyw a swą niepo- 
trzabność, czuje się zagubiony w now ej rzeczywistości politycznej. Dla
czego w racam  do te j przeszłości? Nie w iem . Po prostu* odczuw am  ta 
ką potrzebę. A le zadaję sobie także pytanie, jak  to jest, że o trzym aw 
szy nieco wolności sta ram y  się  w  naszej twórczości skierow ać uwagę 
przede w szystkim  na poczucie naszej narodow ej godności, na  nasze 
pozytyw ne c e c h y /k tó re  pozwoliły nam  przetrw ać. N orm alny i w olny 
naród  n ie  zw raca uw agi n a  problem  dum y narodow ej. Włosi po trafili 
*ię w yśm iew ać z sam ych siebie. U nas jest to niem ożliwe i uw ażam  
to  za nasze ograniczenie. Odczuwam  jednak  satysfakcję, gdy pokazu
jąc na f«*tiw alu W San Rem o „Wieczne św iatło", słyszę od k ry ty -  •' 
ków  włoskich, że m ój film  dostarczył im  więcej inform acji o naro
dzie litew skim , niż cokolw iek innego, i pozwolił im  bardziej zrozu- 
niieć obecną postaw ę Litw inów.

„  ~  Co ‘Powodowało, ie  zainteresow ał się pan lite ra tu rą  n ielitew ską? 
M yślę o opow iadaniu XIX -w ieczuego pisarza duńskiego Holgera Dra 
chm ana, w edług którego pow stał film  „Kobieta i je j czterech m ęż
czyzn”? v

— M iałem ciekaw e m ate ria ły  o daw nych  m ieszkańcach Półwyspu 
Kuroiiskiego — wspom nienia podróżników  niem ieckich, k tórzy  opisali 
trad y c je  i sposób życia s ta re j  litew skiej g rupy  etnicznej, Kurszów. 
M iałem  także ideę film u, ale  brakow ało  mi konstrukcji dram aturgie*  
n e j i fabuły . W tedy wpadło mi w  ręce opow iadanie D rachm ana. Pod 
su n ą ł m i je m ój opiekun artystyczny , reży se r V y tau tas Zalakevicius, 
k tó ry  zresztą bardzo mi pom agał przy realizacji tego film u (m.in. na 
p isał dialogi).

— Z łatw ością udało się panu przetransportow ać lite ra tu rę  duńską 
n a  w arunki litew skie. Czy m entalność L itw inów  jest bliska* m en ta l
ności skandynaw skiej?

— T rudno m i powiedzieć. W iem natom iast, że bardzo chcielibyśm y 
być podobni do Skandynaw ów , coś nas do nich  ciągnie w sensie du
chowym . Być może jest to  a tm osfera  spokoju i ładu , tak  bardzo w i
doczna w życiu skandynaw skim , a  k o n tras tu jąca  z tym , co m am y na 
co dzień u  siebie, a co jest p roduk tem  narzuconego n am  system u. 
Może jednak  chodzi tu  o coś więcej.
. — K ategoria narodu  odgryw a na L itw ie w ielką rolę, szczególnie 

•beenie. Czy m ają  rację  ci, k tó rzy  m ów ią o w ybuchu litew skiego n a 
cjonalizm u?

— Stw orzono u nas bardzo silny system  rusyfikacji. N aw et w szko
le nauczycielom  języka rosyjskiego płacono więcej niż nauczycielom  
litew skiego. S tw arzano  taką atm osferę, żeby L itw in i czuli się ludź
m i gorszej kategorii, na  każdym  kroku , podkreślano wyższość języka, 
k u ltu ry  rosyjskiej i w ogóle wszystkiego, co rosyjskie. Dzieci litew 
skie uczyły się rosyjskiego, baw iąc się na podw órku z dziećmi ro sy j
skim i, k tó re  w yśm iew ały  się z nas, jeśli popełnialiśm y jakieś błędy 
językowe, ale nie przyszło im  do głowy b y  spróbow ać choć trochę 
nauczyć się po litew sku, gdyż uw ażały się na L itw ie za gospodarzy, 
za_ kogoś ważniejszego. Stąd teraz, w okresie odradzania się litew skiej 
tożsamości narodow ej i niepodległości zdarza się przesadne m anifes
tow anie  i obrona litewskości, k tó re  czasem mogą przyjm ow ać form y 
k a ry k atu ra ln e . Bierze się lo z kom pleksu zagrożenia.

.■— Czy te n  kom pleks spow odował pana zainteresow anie K urw am i?

’ — Pow ody by ły  różne. L itw ini w yraźnie odw raca ją  się od m orza, 
w  ich folklorze nie m a elem entów  m orskich. C hciałem  w ląc ' opowie* 
dzieć o n iem al nieznanym  ludzie litew skim  (może, zresztą, było to 
p lem ię łotewskie), którego życie było śc iś le ' zw iązane z m orzem . Ten 
lu d  już me istnieje. Kurszow ie przez 700 la t bronili się przed germ a
nizacją, a  w końcu ci wszyscy, k tó rzy  pozostali jeszcze przy życiu, 
w  1S45 r. uciekli zbiorowo do Niemiec, w strach u  przed system em  so
w ieckim . Dziś tereny , ń a  k tórych  m ieszkali, to pustynia. „Kobieta 
1 je j czterech m ężczyzn" jest jakby  requiem  nad ludem , którego już 
n ia  ma. P racu jąc  nad tym  -filmem, m yśleliśm y i o narodzie litew s
kim , k tó rem u  także zagraża zniknięcie. Zresztą, wówczas’ w 1933 ro
ku, d la  zagranicy  L itw a w łaściw ie nie' istniała, była co najw yżej za
topioną A tlantydą, pogrążoną na wieki w m orzu 'sow ieckości. Dopie
ro  niedaw no zobaczono, że  przez w arstw ę wody p rześw itu je  jak iś kon
tu r , że ta  wys-pa zaczyna się w yłaniać z otchłani. Ale św iat ciągle nie 
chce p rzy jąć  tego do wiadomości. Dlatego m usim y mu daw ać rozpacz
liw e znaki, że jeszcze istniejem y.

Rozm awiaj JANUSZ GAZDA

ALGIMANTA*S PU IPA  (ur. lffral r  ), którego film „W ieczne św iatło” 
znalazł się w program ie festiw alu  łagowskiego, jest' obecnie najc ie
kawszym  reżyserem  film ow ym  r.a Litwie. ' Z realizow ał m .in.: ..Ko
bietę i je j czterech mężczyzn” („M oteris :r  jos k e tu ri v y ra i” . 1383), 
„Wieczne św iatło” (..Am zinoji sviesa", 1337, G rand  P rix  na MFP 
w San Remo'). „Dzień ry b y ” („Zuvies d iena”, 19SS), „Bilet do Tadż 
M ahal” („B ilietas ik i Tadz M achało” , 1983).

Kulisy kampanii prezydenckie} Ronalda Reagana

Zdrada republikanów czy zbieg okotanató ?
L atem  1980 roku organ izatorzy  kam p anii w yborczej  

R onalda Iteagan a k on tak tow a li s ią  p ota jem n ie w  E uro
p ie z w ysłan n ik am i a ja to llah a  C h om ein iego  —  b yć m o
że po to, b y  opóźn ić u w o ln ien ie  zak ład n ik ów  am eryk ań 
sk ich  w ięz ion ych  przez Iran i w  ten  sposób  u ła tw ić  R ea
gan ow i pokon anie J im m y ego  C artera w  w yborach  je 
sien ią  1930 roku.

N ow e in fo rm a c je  n a  te n  te m a t 
ogłoszono w  pó łg o d zin n y m  p ro 
g ra m ie  sieci te le w izy jn e j ABC, 
A u to rzy  p ro g ra m u  ozn ajm ili, że 
całą  sp ra w ę  n a leża ło b y  zbadać  
p rzed  k o m is jam i K o n g resu  lu b  
po w ierzyć  sp e c ja ln e m u  p ro k u ra 
to row i.

P o d e jrze n ia , że w  1830 r .  szef
k a m p a n ii  w y b o rcze j R e ag a n a  
W illiam  C ascy, p óźn ie jszy  szef 
C IA , z m a rły  w  1987 r., n a k ło n ił 
p o ta je m n ie  I ra n , a b y  w  zam ian  
za  d o s ta w y  b ro n i opóźn ił u w o l
n ien ie  52 z ak ład n ik ó w  a m e ry k a n  
sk ich , p rz y cz y n ia jąc  się  tą  d ro 
gą do p o ra żk i C a r te ra , u trz y m u 
ją  sią  od  s ty czn ia  1931, g d y  Ira n  
u w o ln ił z ak ład n ik ó w  n a ty c h m ia s t

p o , u roczystości zap rzy siężen ia  
R e ag an a .

D żam szld  H aszcm i (h a n d la rz
b ro n ią )  o św iadczy ł a u to ro w i p ro 
g ra m u , że w ra z  ze sw y m  n ieży 
jący m  ju ż  b ra te m  C y ru sem  ucza 
s tn iczy ł w  m ad ry c k ic h  sp o tk a 
n iac h  C asey ’a  z em isa riu szem  Cho 
m ein ieg o  M ehcihn iC arrub iin . H a  
szem i tw ie rd z i, że C h o m ein i opóź 
n ił u w o ln ien ie  z a k ła d n ik ó w  w  za 
m ia n  za d o staw y  b ro n i z Iz ra e la  
w a rto śc i 150 m ilio n ó w  do larów . 
T w ie rd z i ró w n ież , że w  sp o tk a 
n iac h  ty c h  n ie  uczestn iczy! G eo r- 
gc B ush.

P re z y d e n t U SA  k a teg o ry czn ie  
zap rzeczy ł w io sn ą  b r . do n ies ie 
n io m  o sw y ch  ta jn y c h  w y jazd ach

do E u ro p y  w  1930 r. In try g u ją c e  
ośw iadczen ie  złożył n a to m ia s t 
15 bm . R o n a ld  R eag an : n azw ał 
„ ab so lu tn ą  f ik c ją ” tw ie rd zen ie , że 
w  19S0 tra k to w a ł  sp ra w ę  zak ład  
n ik ó w  ja k o  e le m en t k a m p a n ii wy 
boreza j, a le  d odał, iż „ ro b ił p ew 
ne rzeczy, ab y  — o d w ro tn ie  (niż 
się zarzuca) — (jak  n a jszy b c ie j) 
w ró c ili do k r a ju ”.

Z a p y tan y , czy oznaczało  to  kon  
ta k ty  z rz ąd e m  Ira n u , R eag an  
o d p a rł:  „N ie z m oim  u d z ia łem ”, 
a le  o dm ów ił „w ch o d zen ia  w  szcze 
gó ły”, gdy  zap y tan o  go, czy m o 
że ro b ili to  ludzie  z jeg o  sz tab u  
w yborczego . „C zęść ty ch  sp raw  
je s t w ciąż  t a jn a ” — pow iedział.

T em at d o m n iem an e j t ra n sa k c ji  
„b ro ń  za zw ło k ę” w ró c ił n a  łam y  
p ra sy  a m e ry k a ń sk ie j po  k i lk u le t
n ie j  p rz e rw ie  w  k w ie tn iu  b r .,  gdy 
b y ły  p ra co w n ik  R ad y  B ezpieczeń  
s tw a  N aro dow ego  i d o rad ca  C a r
te ra ,  G a ry  S ick  p rz e d s ta w ił n a  ła  
m ac h  „N ew  Y o rk  T im e s’a ” s ta 
re  i now e p o sz lak i do tyczące  do
m n ie m an e g o  sp isku .

W edług  S ieka, s tra te d z y  w y 
bo rczy  R e ag a n a  o b a w ia li się, że 
C a r te r  m oże sp ra w ić  im  tzw .

„p aźd z ie rn ik o w ą  n iesp o d z ian k ę ”, 
t j .  tu ż  p rz ed  lis to p a d o w y m i w y 
b o ra m i 1980 ro k u  u zy sk ać  n ag le  
u w o ln ien ie  z ak ład n ik ó w . D la tego  
p o ro zu m ie li się  p o ta je m n ie  z e m i 
sa riu sz am i T e h e ra n u , a b y  do te 
go n ie  dopuścić.

W ub. ty g o d n iu  8 z 52 b y ły ch  
z ak ład n ik ó w  zażąd a ło  p o d jęc ia  do 
ch o d zen ia  k o n g re so w eg o  w  s p ra  
w ie  ty c h  za rzu tó w .

S z tab y  b ad aw cze  d e m o k ra tó w  
w  K o n g resie  a n a liz u ją  od  p ra w ie  
2 m iesięcy  w szy s tk ie  d o stęp n e  da  
ne, a b y  u s ta lić , czy z a rz u ty  są  
dość p o w ażne , b y  zas łu g iw a ły  n a  
o fic ja ln e  ro z p a trz e n ie  w  k o m i
s jach  k o n g re so w y ch . J a k  się  zda 
je , p rzy w ó d cy  d e m o k ra tó w  w ciąż  
n ie  są p rz e k o n a n i, czy to , co 
p rz e d s ta w ia  się  ja k o  „ z d ra d ę ” re  
p u b lik a n ó w , n ie  je s t  po  p ro s tu  
zb ieg iem  okoliczności a lb o  w y n i
k iem  d z ia łań  p o d ję ty c h  w  zu p eł
n ie  in n y m  celu .

U w aża  się  jed n a k , iż sp ra w ą  
n a leży  w y św ie tlić  — choćby  po 
to, b y  oczyścić z z a rz u tu  z d rad y  
szan o w an e  osob istości re p u b lik a ń  
skie .

(P A P )

Polskie 
białe noce

W p ią te k  m ie liśm y  n a jd łu ższy  
d z ień  i n a jk ró ts z ą  noc w  ro k u . 
Od po łow y cze rw ca  aż  po p ie rw 
szą d e k ad ę  lip ca  n ie  m a  w  Po lsce  
nocy — oczyw iście  w  sensie  a s tro  

| n o m icznym .
S łońce  p o  zachodzie  z n a jd u je  

się  s to su n k o w o  n isk o  n a d  h o ry 
zontem , d la te g o  n ie  m a  id e a ln e j 
c iem ności. P rz e z  c a łą  noc n ieb o  
je s t  ro z ja śn io n e  n ad  h o ry zo n tem . 
Z jaw isk o  to  jes t n iew id o czn e  w  
m ia s ta ch , ze w zg lęd u  n a  sz tuczne  
o św ie tlen ie .

B iałe  noce  s p ra w ia ją  k ło p o t 
a s tro n o m o m . R o z ja śn io n e  n ieb o  
u tru d n ia  p ro w a d ze n ie  o b se rw a c ji. 
A  je s t  co  og lądać. W y stęp u je  zbli 
ż en ie  Jo w isza , W enus i M a rsa  — 
z jaw isk o , k tó re  z d a rz a  się  ra z  n a  
k i lk a se t  la t.

Z b ia ły c h  no cy  c ieszą  się  p o la r  
n icy  w  A rk ty c e . W' p o lsk ie j stacji, 
p o la rn e j w  Z ato ce  B iałego  Niedź" 
w ied zia  n a  S p itsb e rg e n ie  S łońce  
n ie  zachodzi w  ogóle od  p o czą tk u  
k w ie tn ia  a ż  do  d ru g ie j połow y 
s ie rp n ia . Z a  to  od p a źd z ie rn ik a  
aż  do  p o c zą tk u  lu teg o  p a n u je  ta m  
noc p o la rn a .

(PA P)

Z a str z e lim y  

p r z e z  p s a
Pies w pa ii! ńa załadow aną broń 

m yśliw ską, spow odował w ystrzele
nie naboju  i zabił w łasnego' pana.

Spaniel wskoczył n a  ty lne  sie 
dzenia jeepa, gdzie leżała strzelba 
m yśliw ska i nącisnął spust w  mo
m encie gdy sam ochód zjeżdżał wy 
boistą w iejską drogą w dół. 66-let 
ni Je a u  G uillaum e został trafiony  
w ty ł głowy i poniósł śm ierć na 
m iejscu.

(PAP)

Prezydent Europy?
B ry ty jsk i d z ien n ik  „T he E u ro p e a n ” z lecił F ra n c u sk ie m u  In s ty tn  

to w i B a d a n ia  O pinii P u b liczn e j „ S o fre s” ro z p isan ie  a n k ie ty  na  t e 
m a t idei w y b o ru  p re z y d e n ta  E u r opy, w sp ó ln e j w a lu ty , sił z b ro j
n y ch . O to je j  w y n ik i:

Z a  w y b o rem  p re z y d e n ta  o p ow iedzia ło  się  p rz ec ię tn ie  43 p roc. 
m ieszk ań có w  6 p a ń s tw  cz ło n k o w sk ich  EW G , n a jm n ie j w  D anii (11 
proc.) i W. B ry ta n ii  (25 proc.).

N ie sk o rzy  są do p o s łu g iw an ia  się w sp ó ln ą  w a lu tą  (znów) D u ń 
czycy (35 proc.) i B ry ty jczy cy  (39 proc.). J e j  z w o len n ik am i są  n a 
to m ia s t N iem cy  (60 proc.), F ra n c u z i (78 proc.), W łosi (aż 83 proc.) 
i H iszp an ie  (Ś4 proc.).

Z dużą  a p ro b a tą  je s t  p rz y ję ta  p ro p o zy c ja  u tw o rz e n ia  w sp ó ln y c h  
sił zb ro jn y ch . O gółem  p ro je k t  te n  p o p a rło  71 p ro c . re sp o n d en tó w , 
w  ty m  ty lk o  60 proc. B ry ty jczy k ó w .

S ą  to  o p in ie  2400 osób. A n k ie tę  p rzep ro w a d z o n o  w  u b ieg ły m  ty  
ged n iu .

(P A P )

Kosztowna
przeprowadzka

Niemieccy urzędnicy, dotknięci 
decyzją przeniesienia sto licy  Nie
miec z Bonn do B erlina, dom agają 
się odszkodowania za zmuszenie 
ich do przeprow adzki.

W iększość z nich  kupiła  sobie 
dom y i przeniesienie w  ciągu n a j
bliższych czterech la t naraża  ich 
na s tra ty , poniew aż już w  taj chw ili 
ceny nieruchom ości w Bonn i oko 
licy zaczynają sp ad ać.1' •

(Reuter)

W Z S R R  p o ja w ił się  p ie rw szy  
o fic ja ln y  k rzy w d z ic ie l M ich a iła  
G o rb aczo w a  — sz e sn as ty  (od uch  
w a le n ia  u s ta w y  o o b ro n ie  czci i 
godności p re z y d e n ta  ZSR R ). P ro 
ces sąd o w y  o z n ie s ław ie n ie  G o r
b aczo w a ' z ak o ń c z y ł ' się  p ie rw 
szym  w y rp k ie m  sk azu jący m .

S ąd  w  P ie tró p a w ło w sk u  (K a
zach stan ) sk a z a ł ra d c ę  p ra w n eg o  
m ie jsco w y ch  z ak ład ó w  p rzem y słu  
m aszy n o w eg o , 28 -le tn ieg o  W ik to 
r a  L eo n tiew a  z U n ii D e m o k ra ty 
cznej, n a  d w a  la ta  ro b ó t p rz y m u  
sow ych  n a  b u d o w a ch  o b iek tó w  go 
s p o d a rk i narodow re j, za  o b razę  p re  
z y a e n ta  ZSRR.

. Z a  o b ra ź liw e  u z n an o  d w a  ep i
zody. P ie rw sz y  to  p ró b a  sp rzed a  
n ia  p rz ez  L e o n tiew a  w  d n iu  60 
u ro d z in  M ich a iła  G o rb aczo w a  4

k a le n d a rz y -p la k a tó w , w y d ru k o 
w a n y ch  n a  zam ó w ien ie  o rg a n u  
p ra so w eg o  U nii D em o k ra ty cz n e j 
— g aze ty  „S w o b o d n o ją  S łow o” , a 
p rz e d s ta w ia ją c y c h  ju b ila ta  w 
„ s tro ju  A d a m a ”. Sąd n ie  u zn a ł 
za okoliczność łag o d zącą  fa k tu ,  
że n ik t n ie  c h c ia ł k u p ić  k a le n d a  
rzy . D ru g i zaś d o tyczy  p u b liczn e  
go uży cia  w  s to su n k u  do G o rb a 
czow a sło w a  „ fa sz y s ta ”.

W ik to r L e o n tie w  n ie  u w aża  się 
.za w in nego . N ie  ja  je s te m  a u to  
re m  k a r y k a tu ry  i w y d a w c ą  k a 
le n d a rz a  — p o w ied z ia ł re p o rte ro  
w i tygodn ika- „ K o m m e rsa n t”. Po 
n a d to  n ie  p rzep ro w ad zo n o  'e k sp e r  
ty zy  n a  okoliczność, czy ry su n e k  
o b ra ża  godność p re z y d e n ta . C hcia  
łem  ty lk o  sp rz ed a ć  k a le n d a rz e , a 
n ie  o b raz ić  G o rb aczo w a . I. w re sz 
cie, słow a „ fa sz y s ta ” u ży łem  n ie

w  c h a ra k te rz e  e p ite tu , lecz  te rm ! 
n u  po lito log icznego . U w ażam , że 
K P Z R  je s t  p a r tią  ty p u  fa szy s tó w  
skiego. J e j  d z ia ła ln o ść  c ec h u je  
a g re s ja , p rzem o c, łam a n ie  p ra w  
człow ieka  i sw o b ó J  o b y w a te lsk ich . 
M am y w ięc do c zy n ien ia  z p rze  
jaw am i faszy zm u , p rzy to czo n y m i 
we w szy s tk ic h  e n cy k lo p ed ia ch . Se 
k re ta rz  g e n e ra ln y  p a r ti i  fa szy s to  
w sk ie j w ed łu g  re g u ł s ło w o tw ó rs t 
w a n azy w a  się fa sz y s tą  — s tw ie r  
dził L eo n tiew .

S k azan y  z am ie rz a  zw rócić  sią  
o pom oc do „ A m n es ty  In te rn a t io 
n a l”. C h c ia łb y  u zy sk ać  s ta tu s  
uchodźcy  i w y je ch a ć  do S ta n ó w  
Z jed n oczonych .

(PA P)

P o d n ie s ien ie  do  ra n g i  k a rd y n a  
ła  — na n a jb liż szy m  k o n sy s to rzu  
— by łeg o  b isk u p a  S z a n g h a ju  
Ig n a tiu sa  G on g a  P in m e i, k tó ry  
s ta n ie  się  w  te n  sposób  p ie rw 
szym  k a rd y n a łe m  w y w o d z ą c y m ’ 
się  z k o m u n is ty c z n y ch  C h in , m o 
że p rzy czy n ić  się  do p o g łęb ien ia  
nap ięć  p óm iędzy  P e k in em  i- 's to li 
cą ap o sto lsk ą .

P odnosząc  o fic ja ln ie  do godnoś 
ci k a rd y n a ła , ch iń sk ieg o  b isk u 
pa, k tó ry  m a ju ż  p ra w ie  90 la t  i ■ 
ży je  n a  w y g n a n iu  w  S ta n a c h  Z je 
dnoczonych , pap ież  p ra g n ie  d odać  
o tu ch y  k a to lick iem u  podziem iu  
ch iń sk iem u , w ie rn em u  R zym ow i 
i sk a z a n e m u  n a  „K ośció ł c iszy”.

Z a trzy m a n y  w S z a n g h a ju  w 
1955 ro k u  podczas a n ty k a to lic k ie j  
łap a n k i i sk a z an y  ża dz ia ła ln o ść  
k o n trre w o lu c y jn ą , G ong spędził 
26 la t ' w  ch iń sk ich  w ięzien iach .
P o  .w y jściu  na  w oinr nozost.a-
w a ł n a d a l pod „o p iek ą” ch iń sk ie j

s łu żb y  b ezp ieczeń stw a, aż do ro 
k u  1988, k ied y  to  — z p rzyczyn  
z d ro w o tn y ch  — zezw olono m u  n a  
w y ja zd  do S ta n ó w  Z jednoczo
n y ch .

P e k in  z a re ag o w ał z trzy .tygod 
n io w y m  opó źn ien iem  n a  ogłpsze 
n ie  p rzez  p ap ieża  lis ty  22 k a rd y  
ń a łó w , k tó rzy  zo śtań ą  m ia n o w a 
n i 23 czerw ca. P rz e d s taw ic ie l 
ch iń sk ieg o  M SZ p o tęp ił decyzję  
p ap ieża , n a zy w a jąc  ją  „ in g e ren 
c ją  w  w e w n ę trz n e  sp ra w y  c h iń 
sk ie ”. W a ty k a n  o d rzu c ił to  o s k a r 
żen ie  u z n a jąc  je  za „bezprzedm io  
to w e ”.

W C h in ach  ży je  około  4 do 5 
m in  kato lików ’, z k tó ry ch  w ięk 
szość p o z o s ta ła  w ie rn a  pap ieżow i. 
W  k rę g ac h  k o śc ie ln y ch  p a n u je  
o b aw a , "że p o d n ies ien ia  G cnga  
do godności k a rd y n a ła , spów odu  
je n as ile n ie  re p re s j i  w obec  w ie r 
p y ch . 11 czerw ca, a resz to w a n y  
z o sta ł jeg o  n a s tę p c a  w  S z an g h a 

ju, b isk u p  Jo se p h  F a n  Z hong- 
h ia a g  (75 la t) . T o  p o su n ięc ie  
w ła d z  ch iń sk ic h  zosta ło  o d e b ra n e  
jak o  p ie rw sza  o zn ak a  „ u sz ty w 
n ie n ia ” s ta n o w isk a  P e k in u  w obec 
W aty k an u . B isk u p  F a n  spędził 
w cześn ie j 15 l a t  w  obozie p ra cy .

M im o ty ch  w szy s tk ich  tru d n o ś  
ci, p ap ież  n ie  t ra c i  nad z ie i, że 
u d a  m u  się  po łączyć k ied y ś  w iel 
k ą  ro d z in ę  ch iń sk ic h  k a to lik ó w , 
podz ie lo n y ch  obecn ie  n a  „ o fic ja l
n y c h ” i „n ie o fic ja ln y c h ”. Ci 
p ie rw si zrzeszen i są w  „Stow^arzy 
szen iu  K ościo ła  P a tr io ty c z n e g o ”, 
k tó reg o  h ie ra rc h ia  k o n tro lo w an a  
je s t  ca łk o w ic ie  p rzez  rz ą d  c h iń 
sk i. D ru g a  g ru p a  p ra k ty k u je  w ia  
rę  p o ta je m n ie . M sze o d p ra w ian e  
są  n a jczęśc ie j w  d o m ach  p ry w a t 
n y ch .

(A FP)

caer 
d o r a b ia  

do eisierytiiry
J e d e n  od czy t p a n i M a rg a re t 

T h a tc h e r  w a r t  je s t  d z is ia j 50 ty 

sięcy  do laró w . W iadom ość  tę  po  

d a ł „ S u n d a y  T e le g ra p h ”. T a k  sa 

m o cen i się  R o n a ld  R eag an , k tó 

r y  je d n a k  obecn ie  n iezn aczn ie  

u s tę p u je  g e n e ra ło w i S c h w a rtz -  
k opfow i.

„ S u n d a y  T e le g ra p h ”  szacu ję , że 
o s ta tn ia  p o d ró ż  do U SA  p o n i o 

sła  p a n i T h a tc h e r  oko ło  250 ty s ię  

cy  fu n tó w  (425 ty s. do larów ). T a k  
Więc w  c iągu  ty g o d n ia  p a n i T h a t 

c h e r  z a ra b ia  obecn ie  w ięce j n iż 

w  c iąg u  dw óch  o s ta tn ic h  la t  urzą 
d o w a n ia  n a  D ow n in g  S tre e t.
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ogłasza

PRZETARG

| na sprzedaż następujących mieszkań

(Uchwala N r

rzynie w d n iu  28.06.1991 r. o godz. 10.00. Cena w yw oław cza 1 Si 
m kw . pow ierzchni uży tkow ej wynosi 2,1 m in  zł plus obowią-
żujące op łaty  z ty tu łu  nabycia p raw a  w ieczystego użytkow ania Sj
gruntów . Lokale m ożna oglądać we w to rk i i p iątk i w  godz. 13.00 v
—15.00. W adium  w wysokości 10 proc. ceny w yw oław czej n a - \S 
leży w płacić w kasie U rzędu M iejskiego w d n iu  p rze targ u  do 
godz. 9.00. Zastrzega sią p raw o uniew ażnienia p rze targ u  lub
odrzucenia w szystkich o fe rt bez podania przyczyn. P rzetargow ą Sj 
w artość lokalu  należy w płacić w  kasie  U rzędu M iejskiego w
ciągu 14 dńi po p rzetargu . N iedotrzym anie term in u  w p ła ty  w a r CS
tości p rzetargow ej pow oduje przepadek  w adium , a przeprow a- JsJ
dzony p rze targ  na  to m ieszkanie uznaje  się za niebyły. W arunki 0 “
p rzetarg u  określa  regulam in. N

AK-903 £

SfłtZED A M  działkę budow laną w 
Bytom iu Odrz. w y lane  law y, m a
teriał. W iadomość: Bodzów 4, gmi 
na Bytom  Odrz. 164-P

M E D Y C Z N E

w now ym  bloku przy  u l. Żerom skiego n r  2 
VI/50/90 z d n ia  20.12.1990 r .  opufolikowfana)

1. T lokali M-3 o pow. 49,90 m  kw .
2. 4 lokale  M-4 o pow. 56,80 m  kw ,
3. 6 lokali M-4 o pow. 62,70 m  kw .
4. 3 lokale  M-5 o pow. 69,10 m  kw .

- najnowocześniejsza 
diagnostyka komputerowa 

SERCA, jamy brzusznej i narządów 
rodnych,CIĄŻY, tarczycy. 

NOWOŚĆ - GASTROSKOPIA 
badanie przełyku, żołądka, dwunastnicy.

Zielona Góra, 
al. Wojska Polskiego 46/3, 

rejestracja wyłącznie telefonicznaiwytączn
724-95.

Po 15.00 tel. 6 6 t8 8 8
2122-Z

: - O ’>••••: --i *  :y -fr R A C A

I
Agencja «GAMA»

Zielona Góra, ul. F rancuska 4/32, 
tel. 223-21

o f e r u j e  do sprzedaży:

— blachy zim no i gorąco w alcow ane
— p rę ty  ciągnione i w alcow ane
— ru ry  bez szw u i ze szwem
— p rę ty  i ru ry  . m osiężne
— p rę ty  i b lachy m iedziana 
oraz inne w yroby hutnicze.

Z a p r a s z a m y .I 863-Z

1

§
v;

%

I
I

PRACA SEZONOWA! F irm a „Rol- 
tex ” spółka z o.o. zatrudn i 80 p ra 
cowników na okres lipiec — sie r
pień  do prac  ogrodniczych (od- 
chw aszczanie drzew ek, ręczne ko
szenie). A kord — wysokie w yna
grodzenie. In fo rm acja  Biuro: Gło
gów, Św ierczewskiego 25, czynna 
8.00—14.00, te le fo n /fa x  33-53-41.

AK-901

L O K A L E

M-3 spółdzielcze własnościowe 44 
m  kw ., I  p ię tro  — sprzedam  luh  
zam ienię na  Szczecin. Szczecin, tel. 
305-373, 7,30—15.30. K am iński.

S27-Z

mromoTO .y,% ii-

R Ó Ż N E POSZUKUJĘ m ieszkania do w yna 
jęcia w  Krośnie Odrz. Wiadomość: 
Krosno Odrz., u l. Poznańska 46d/8, 
od 18.00 do 20.00. 324-Z

DOSTAWCZY m itsubishi L-330 — 
sprzedam . Zielona Góra, tel.' 600-49, 
po 16.00. 366-Z

SPRZEDAŻ hurtow a i detaliczna 
Simsonów i części zam iennych do 
sim sonów, ETZ, trab an ta  i w a rt
burga. PROHAN, P rzylep , 22 L ip
ca 65, tel. 720-42, Zielona Góra, Po 
ćgórna 43 C, tel. 672-74.

331-Z

SAMOCHODY ciężarowe STAR, 
sam ochody ciężarowe i autobusy 
JELCZ — nowe, g w arancja , se r
wis — bonifikata, części zam ienne 
— sprzedaż w Zielonej Górze, Za
cisze 16, tel. 64D-09, wew. 2 3 .

150-Zg

KASETY m agnetofonow e n a jw ięk 
szy w ybór- w  Zielonej Górze, n a j
niższe ceny, najw yższa jakość — 
p o l e c a  — H urtow nia MUSIC- 
ŚHOP, ul. Sulechow ska 14, od 8.00 
do 20.00. Z a p r a s z a m y ’

' 824-Z

Ł  l MM|  H . "•
u A f ł I r . /

I V  1  :y y-'.:l : * '•

Z G Ł O Ś  SBĘ  C O  M A S ...
ANTENY SATELITARNE
—  s p r a w n i ©  l t a n i o  I!! —  

Z IELO N A  GORA, TELi 648-34

Z lL U Z JE , tapicerka, drzw i harm o 
nijkow e. Zielona Góra. tel. 37-03.

13J-Z

CIEKAWE rek lam y  św ietlne. ■ Zie
lona Góra, tel. 68-755. 346-Z

BIURO
USŁUG TURYSTYCZNYCH 

P K S

BUS-IOIIRS
z a p r a s z a

na a trak cy jn a  wczasy zagrani

czna do: Zw iązku Radzieckiego 

— n a  K rym  i K aukaz — Hisz

panii — n a  W ybrzeże Costa 

Braya.

Szczegółowe Inform acje można 

uzyskać w  liedzib ie b iu ra  w  

Zielonej Górze, ul. Ja n a  z Kol

n a  2a, tel. 32-37 l  622-28 wew. 
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KOMORNIK SĄDU REJONOWEGO 
REW IRU n  

w Z ielonej Górze, pL Słow iański 2, p. 110

zawiadamia
że w dniu 28.06.1991 r. o godz. 10.00 w  Zielonej Górze, T rasa  
Północna 14 — „UNITRA” — odbędzie się w try b ie  a r t. 867 kpc.

II LICYTACJA

a
u
ta
ta
■

ruchom oic! należących do ZBUT „UNITRA” Zielona Góra, T ra 
sa  Północna 14, i sk ładających  się z:

1. W ierta rko -frezarka  ty p  WHN — 1364 C n r  inw. 417-4162 prod. 
czeskiej — oszacowanej na 2.250.000.000 zł

2 T okarka  un iw ersalna SN-16A 20F3S39 n r  inw. 417-4/152 prod. 
radzieckiej — oszacowana na 530.000.000 zł.

a
■
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m
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a
a
a
a
a
a
a
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a

Cena wyw oławcza stanow i 50 proc. oszacowania. Ruchom ości (3 
m ożna oglądać w m iejscu i czasie oznaczonym  wyżej. AK-905 B
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Przedsiębiorstwo Wodociągów i Kanalizacji w Zielonej Górze
o g ł a s z a

PRZETARG NIEOGRANICZONY na sprzedaż n/w środków trwałych.

Lp. Nazwa, typ pojazdu (urządzenia) rok bud. cena wywoławcza

1. s&nochód Jelcz 315 z nadwoziem SC do ciśnieniowego mycia kanałów 1978 20.000.000,- '
2. Samochód Star 28 z nadwoziem-beczka asenizacyjna 1983 12.000.000,-
3. Samochód Żuk A 07 1973 8.000.000,-
4. Samochód Żuk A 07 1975 10.000.000,-
5. Samochód Kamaz 5320 ; 1981 35.000.000,-
6. Przyczepa GKB lad. 8 ton 1981 8.000.000,-
7. Zbiornik hydroforowy 90001. 1969 2.000.000,- '
8. Zbiornik hydroforowy 9000!. 1969 2.000.000,-
9. Zbiornik hydroforowy 45001. 1975 2.000.000,-
10. Zbiornik hydroforowy 45001. 1975 2.000.000,-
11. Zbiornik hydroforowy 4500!. 1975 2.000.000,-
12. Zbiornik hydroforowy 45001. 1975 2.0P0.000,-
13. Zbiornik hydroforowy 45001. . 1975 2.000.000,- i
14. Zbiornik hydroforowy 45001. 1975 2.000.000,-
15. Zbiornik hydroforowy 45001. 1975 2.000.000,-
16. Zbiornik hydroforowy 45001. 1975 2.000.000,-
17. Zbiornik hydroforowy 45001. 1975 2.000.000,-
18. Zbiornik hydroforowy 45001. 1975 2.000.000,-
19. Silos 25 m szesc. (dozownik wapna) 1975 3.000.000,-
20. Silos 25 m szesc. (dozownik wapna) 1975 3.000.000,-
21. Silos 25 m szesc. (dozownik wapna) 1975 3.000.000.-
22. Tokarka VDF 10.000.000,
23. Sprężarka WD-50 1967 8 000 000
Przetarg odbędzie się w dniu 27 czerwca 1991 r. o godz. 10.00 w siedzibie przedsiębiorstwa przy al Zjedno 
czenia 110 A. Przystępujący do przetargu zobowiązani są do wpłacenia w kasie naszego przedsiębiorstwa 
wadium w wysokości 10% ceny wywoławczej. Najpóźniej na 1 godzinę przed rozpoczęciem przetargu Środ 
ki postawione do przetargu można oglądać w przeddzień przetargu w godz 8 00 14 00 Na me sprzedane 
środki trwale w pierwszym przetargu obniża się cenę wywoławczą o 20% i ogłasza się II przetarg który od 
będzie się w dniu 28 czerwca 1991 t o godz 10.00 na warunkach jak wyżej Zastrzega się prawo 
unieważnienia przetargu bez podania przyczyn Ponadto oferujemy do sprzedazy częs'ci zamienne do samo 
chodów i sprzętu po cenach umownych 

AK-894
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TELEW IZJA
PROGRAM  I: 8 Dzień dobry  — 

poranny  m a j. rozm aitości; 9 W ia
domości poranne: 9.10 T eleferie  
najm łodszych ze Sm ogiem ; 9.35 Ki 
no T eleferii: „Przygody m is ia . R ux 
p ina” — ang. serial anim .; 10 „In 
spek tor G adget” — • serial anim : 
franc .-am eryk .; 10.25 G otow anie na 
ekran ie; 10.50 '„Do la ta rn i m or
sk ie j’’ (2-ost.) — film  ang.; 11.5.3 
A ktualności telegazety; 17 P rogram  
<:nia: 17.05 Video—Top; 17.15 Tele. 
e>:pres.s; 17.30 L abora to rium : Próż
nia; 18 10 m inut; 18.10 „A leksan
d e r Patkow sk i — tw órca regiona
lizm u  polskiego” — film  dok.; 18.40 
W Sejm ie i Senacia; 19 Skarbonka 
Jack a  K uronia; 19.15 Dobranoc: 
„H ej BUn Bu” : 19.30 W iadomości;
20.05 „Do la ta rn i m orsk iej” (2-ost.)
— film  ang.; 21.10 L isty  o gospodar 
c e ; . 21.45 T elem uzak — m agazyn 
m uzyki rozryw kow ej; 22.25 Wiado 
mości w ieczorne; 22.40 Studio Sport: 
M E, w koszykówce mężczyzn 
R s y m ’91: Jugosław ia — PoHi:a; 
22.23 Rozmowy in tym ne; 23.50 
BEC — W orld Servics.

PROGRAM II: 7.55—10.15 Tele
w izja ' śniadaniow a; 7.55 Pow itanie; 
<i CNN — H eadline News; 8.10 Ję  
zyk n iem iecki (21); 8.40 „Santa Bar 
b a ra” — seria l USA; 9.25 M agazyn 
!;v śniadaniow ej; 10 CNN — K eadii 
ne News; 16.45 Pow itanie; 17 „Sla 
dami Sandora Csomy” — dok. film  
.vęg.; 18 P rogram  lokalny; 13.30 
M odlitw a w ieczorna z kościoła ś‘W. 
•Mikołaja z Leszna; 18.50 Seans fil 
m owy (seks w kinie); 19.30 Z zie
mi polskiej: „K ierunek  B razy lia”
— filin  dok.; 20 W rocław  na a>nte 
nia D w ójki; 21 W yw iady Ireny  
Dziedzic:; 21.20 M agazyn przechod
nia; 21.30 Panoram a dnia; 21.45 
Sport; 21.55 A kadem ia polskiego 
film u: „Godziny nadziei” — film  
polski z 1355 r. kręcony w Łago
wie; 23.25 CNN — H eadline News.

TELEW IZJA NIEMIECKA
ARD: 14.30 George; 15.03 Ąlles 

B anane — dla dzieci; 17.25 P rogram  
regionalny; 21.45 Dallas; £3 Sport; 
23. >0 Tatoi t.

ZDF: 15.10 Die P yram ide; 16.25 
Logo — dla  dzieci; 17.45 i 18.20 Ein 
H eim  fu er T iere; 20.15 V erkchrs- 
gericht; 22.55 O rtsiinn .

DFF: 15.35 A lfred  J. K w ak; 16 
Die A ben teu r des b raven  Soldaten 
Sehw ejk; 16.30 ELF 99; 20 Um - 
schau; 20.30 Das A p artam en t (Jack 
Lem m on); 22.50 Das L aecheln  des 
grossen V erfuehrers.

TELEW IZJA SATELITARNA
RTL P IU S : 9.10 To znowu ty;

9.3.3 Film ; 11 RFN na żywo; 13.05 
Der H am m er; 13.30 C alifornia Clan;
14.15 Springfield  S tory; 15 W im ble 
don '91; 20.15 A-Toam ; 21.10 Szeryf

z Nowego Jo rku ; 22.30 W im ble- 
don ’91; 23.03 Explosiv; 23.55 Nacht, 
M utter; 1.30 Der H am m er.

FILM  NET: 7 Disney: C hristm as;
9 She; 11 G reat Georgia Bank 
Hoax; 13 Steal the  sky; 15 Battle 
for Endor; 17 M arried  to the  Mob;
19 M essenger of d eath ; 21 T rack
29 — psychodram at; 23 Buli D ur- 
h am ; 1 Giass; 3 M ax and Hąlen;
5 K la tka  z szaleństw am i 3. .

SAT 1: 9.05 Szpital; 10.10 Film ;
13.35 Bingo; 14 A kadem ia policyj
na; 14.25 Szpital; 15.50 Bonanza;
16.45 Feste feiern; 17.45 V erliebt in 
eińe Hexe; 18.15 Bingo; 18.45 Do
b ry  wieczór Niemcy; 20 Sam  prze 
ciw w szystkim  — k rym inał; 21 
F ilm  USA (ii. Bogart); 23 Spiegel;
23.45 Zabójczy dzień .— film  ang.

SKY ONE: 9.40 M rs Pepporpot;
10 C ard Sharks; U T u  Lucy; 11.30 
Młodzi lekarze; 12 Śm iały i p ięk
ny; 12.30 M łody i niecierp liw y; 13.30 
Sprzedaż stu lecia; 14 P raw dziw e wy 
znania; 14.30 Inny  św iat; 15.20 San 
ta B arbara; 15.45 Zona tygodnia;
16.15 O czarow ana; 13 D ifferen t stro  
kes; 18.30 M cHale ’s N avy; 19 Wię 
ży rodzinne; 20 Miłość od p ie rw 
szego spojrzenia; 20.30 D oktora, do 
k tó ra; 21 A m erika (6); 23.30 W ilko
łak ; 24 Police Story; 1 Po tw ory ;
1.30 L augh-in.

PRO 7: 9.15 F ilm ; 10.05 Doogie
H ow ser; 10.35 M rs Sm ith, 11.05 B a
cha des Sam urai; 12.05 Doc Elliot,
12.55 S.H.E., 14.30 C aptain F u tu rę ;
14.55 Bugs Bunny; 15.35 Lassie; 16 
P lan e t des A fften; 16.55 Doogie How 
ser; 17.20 Im biss m it Biss; 17.55 Te
nis; 18.50 Bugs B unny; 19.20 S ta r-

sky  I H utch; 20.15 F ilm  USA z 
1353 r.; 21.40 E rotyk; 1.10 Das Aben 
teu r,

MTV: 10 MTV w kinie; 10.30 Pau l 
King; 15 M ieszanka popołudnio
wa; 17 Coca Cola R eport; 17.15 
W iadomości; 17.30 Przeboje; 18.30 
MTV P rim e 19.30 Dial MTV; 20 Hot 
Seat; 20.30 R ay Cokes; 22.30 MTV 
w kinie; 23 W sobotę w ieczorem ;
24 Przeboje; 1. K. B acker; 3 Wideo 
nocą.

EUROSPORT: 9 R egaty z M elbour 
ne; 10 Skoki do w ody; 12 P iłk a  nożna; 
W łochy — Dania; 14 Tenis: Szwaj
caria  — ZSRR (single); 17 P u ch a r 
UEFA (przegląd sezonu); 18 Siat
ków ka: Nowa Zelandia — Anglia; 19 
Pokazy psów z Bercy; 20 L.a. z B ar 
celony; 21 Zapasy; 22 P u ch ar Zdo
bywców P ucharów  (przegląd sezo
nu); 23 B ilard  z B erlina; 24 Golf.

RADIO
PROGRAM  I: 5; 6.02; 6.30; 8; 9.02; 

10.02; 11; 13; 14; 15; 16; 20; 21; 22
— wiadomości; 5.20 G im nastyka po
ranna; 5.30 P oranne  rozm aitości roi 
nicze; 6—8 S ygnały  dnia; 7.15 
P u n k ty  w idzenia; 8.15 R a
dio Biznes; 9 Lato z R adiem ; 11.30 
Szkcda gadać...?; 12.35 R adio K ierów  
ców; 13.03 Św iat operetk i; 13.35 Roi 
nicza an ten a ; 14.05 M agazyn m u
zyczny ..R ytm ” ; 16.10 A ktualności;
17.15 D ziennik R adia  W atykańsk ie
go; 17.30 Radio Sat; 19.80 R adio  dzie

ciom: „P io truś P a n ” — słuch.; 20.15 
K oncert życzeń; 20.40 N otatn ik  k u l
tu ra ln y ; 21.30 M uzyka i ak tualności;
22.15 W ieczory chopinow skie; 23.15 
P aaoram a św ia ta; 2?.3Q M oskwa z 
m elodią i piosenką.

PROGRAM  II: 7; 11; 14; 20.50 ; 0.55
— wiadomości; 7.10 M ozaika m uzycz 
na; 8 j 22.45 „Cockpit” — ode.; 8.20 
Czas na  folk; 8.45 i 17.50 „Konsul 
honorow y” — ode.; 10 M uzyka Ig
nacego Ja n a  Paderew skiego; 11.05 
Radio k o n tak t (44-72-75); 13 A lbum  
folk; 13.20 E strada m łodych a r ty 
stów ; 14.05 K oncert m uzyki daw 
nej w nagran iach  T he E arly  Musie 
Consort of London; 14.50 P am ię tn i
k i i wspom nienia: „W labiryncie 
te a tru  A rnolda Szyfm ana”; 15 Al
bum  operow y; 18 E tniczne podróże 
muzyczne: K uba; 16.30 W ielkie dzie 
ła, wielcy w ykonaw cy; 18 I Festi
wal M ozartowski w W arszawie; IC.SO 
W ieczór w  filharm onii; 20.05 Bela 
B artok: „D ivertim ento  na  o rk iestrę  
sm yczkow ą” ; 22 Czas na jazz 23.05 
W spółczesne p a rty tu ry ; 2 t M usica 
no ttu rna .

PROGRAM  H I: 5; 6; 7; 8; 9; 10: 
11; 12; 13; 14; 15; 16; 17; 18; 19; 
20; 21; 22; 23; 24; 1; 2; — wiado
mości; 5 — 9.03 Zapraszam y do T ró j 
ki 8.30 i 13 ..BeBop dia Loli” ’— 
ode.; 8.45 Business news; 9.05 —
15.05 S łuchaj razem  z nam i; 10.05 
Codziennie powieść w  w ydaniu

dźwiękowym : „Pianola” ; 13.10 Pow  
tó rk a  z rozryw ki; 1-.10 O dkurzona 
przeboje; 15.05 BRUM; 15—19.05 
Zapraszam y do Trójk i; 19.15 M u
zyczna poczta UKF; 20 — 24.03 
T ró jk a  Bis; 20.50 Spotkania o zm.ro 
ku ; £1.15 H arm onia m undi; 22.10 
Rocko w ania; 23.05 N ie ty lko  d la  m e 
lomar.ów 24.05 — 2 T ró jka pod ksią 
życem.

PROGRAM IV: 11; 18.30; 19; 22; 
23; 2 V 3  — wiadomości; 6 — 8 R a
dio W olna Europa; 8 M uzyka i ję 
zyki obce; 8.30 Jesień  n ie zawsze 
złota; 9 Radio najm łodszych; 10 Au
dycja  m uzyczna; 11.05 Dom i św ia t 
(623-57-12); 12 M uzyka — w  sam o 
południe; 12.30 W idnokrąg; 13.30 W 
ga’e rii m uzyki; 14.30, My i nasz 
św iat; 15 Św iat m uzyki; 1G.30 M u
zyka 1 języki obce: 17 — 2ł R adio 
W cina E uropa; 18 W idziane z k ra 
ju ; 18.45 Ca nowego na Zr chodzie;
19.20 W ieczorne spo tkan ia ; 21.30 Ko
m entarz  k u ltu ra ln y ; 21.40 N as-a p la  
n e ta  Z iem ia: 22.10 F ak ty , w ydarze
nia, opinie; 23.05 Panoram a dnia.

RADIO ZIELONA GÓRA

6 R adioporanek; ?."0 R eklam a na 
Li;.;fon; 10 ll-a~;o le r a z ;  14 Saldo 
(powt.): 15 M uzyczne rozmaitości;
18 Wiadomości BBC i wiadomości 
lokalne oraz mówi R t;;1c,i ,.S" — 
Gorzów: 15.20 Oko w oko: 17.15 Pon, 
disco, rock; 17.50 Jesiyń nie zawsze 
złota {retransm isja z PR IV); 18.10 
M uzyczny relaks.
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H U R T O W N I A  H E W A L

Z a r z ą d  M i e j s k i  w  Z i e l o n e j  G ó r z e  i 
p r o p o n u j e  w s z y s t k i m  

z a i n t e r e s o w a n y m  
w s p ó l n ą  i n w e s t y c j ę .

Pr o ponu j e my :

Na udostępnionym przez Zarząd Miejski terenie, 
u zbiegu ulic Trasa Pn.-Batorego,

o powierzchni ca 2,1 ha

ra a liza c je  o b ie k tó w  h a n d lo w o -u s łu g o w y c h

Szczegółowe informacje mogą być udzielone 
w Wydziale Rozwoju Miasta i Ochrony Środowisk 

Urzędu Miejskiego w Zielonej Górze 
ul. Podgórna 22 - pokój 513 tel. 36-17

O fe rty  n a le ż y  s k ła d a ć  do 1 5  lip c a  b r.
w Wydziale Rozwoju Miasta i Ochrony Środowisk'

Urząd Miejski w Zielonej Górze ul. Podgórna 22
AK-891

HURTOWNIA MUZYCZNA 
INTER-MUS3C-VIDEO 

(dawna siedziba Chynów) 
informuje o zmienia adresu firmy. 

Zapraszamy Szanownych Klientów 
do nowej siedziby przy u!. Wazów 1 
{budynek LOK-wejście od podwórza) 

w godz. 7.00-19.00 
oferujemy dużo nowość! 

także niemieckojęzycznych. 
S58-Zg

Spółdzielnia Pracy 
Handlowo-Produkcyjna 

w Głogowie, ul. Świerczewskiego 3$ 
telefon: 33-34-91

o f e r u j e :

1 wodę mineralną ze źródła MIESZKO 
oraz na bazie tej wody 

• lemoniadę o smaku cytrynowym 
i pomarańczowym

Okres przydatności do spożycia: 
-wody mineralnej I rok 
- lemoniady 1 miesiąc

Ceny konkurencyjne

Opakowania: 1 litrowe i 0,331.
Sprzedaż i zamówienie: 

Wytwórnia Wód Gazowanych 
Ruszowice, lei. 33-22-00 

w godz. 7.00-14.30
AK-S78

PRZEDSIĘBIORSTWO 
H A N D L O W I  I B i P S S i

NOWA SOL,
UL ŚWIERCZEWSKIEGO 3, 

TELEFON: 22-77

DAREX-CHEM  
Hurtownia Odzieży 

TAJLANDIA
poleca:

•figi damskie, majtki męskie, 
riziedęce

-poio męskie, dziecięce 
-spodnie jeans długie (męskie) 
-spodnie jeans dziecięce, na gumce, 
ogrodniczki, oraz króikie 

-komplety dziecięce ręk. krótki 
-bluzki damskie koronka 
-halki, chusteczki 
-skarpety męskie, dziecięce 
-sukienki oraz spódniczki jear,„ 
-ozdoby do włosów 
-ręczniki frotte
-RAJSTOPY WŁOSKIE. CZESKI 
-SZTUCZNE KWIATY 
-KOSZULKI CHIŃSKIE (6 koicrć#) 
oraz inne ciekawe towary 
Ponadto oferujemy:
-worki foliowe PE 
-reklamówki (standard)
-obrusy foliowe z nadrukiem

GWARANTUJEMY NISKIE CENY 
oraz CZĘSTE DOSTAWY 

Zapraszamy 
czynne od 7.00 do 20,00 

Modrzyca k/Nowej SoB ul. Lubuska 12 ie!. 
141-Otyń, Dojazd od Nowej Soli, 
skręt w prawo przy stacji benz.

przed Otyniem 
nastęciiie druga ulica w prawo.

3 w-Z

czynne od poniedziałku do piątku od 8.00 do 17  on 
w każdą sobotę od 9.00 do 13.00 

oferuje
wyroby chemii gospodarczej i kosmetyków 

renomowanych firm krajowych:
•■ POLLENA" - W ROCŁAW 

» "POLLENA" - BYDGOSZCZ 
•"P O L L E N A "-R A C IB Ó R Z  

•  ,!łN C 0"V E R lTA S" - BOftOW 
•" P O L L E N A " -J A W O R  

•  “POLLENA" - NOWY D W 0R  M AZ0W SE0KI 
•  "P0LLEN A -U H 0D A " - WABSZAWA 

•  "P8LLEN A -EW A " - Ł0B Z 
• L E C H I A - P 0 Z N A P  

i wielu innych
oraz artykuły pochodzenia zagranicznego 

{m.in. firmy "CO LGATE-PALM OUVE i YPLON 
Stałym klientom proponujemy dogodne warunki płatności 

oraz zapewniamy bezpłatny transport 
uzależniony od wielkości zamówień. 

PAM IĘTAJ ! KONTAKT 2 NAM! TO TW ÓJ ZYSK  
Serdecznie zapraszamy.

18/NS

Mieszkańcy województw gorzowskiego i zielonogórskiego! 
Seanse indywidualne uzdrowiciela

Tadeusza Ceglińskiego z Dortmundu fRFW)

dzisiaj 25 .0 5  w Międzyrzeczu Międzyrzecki Dom Kultury 
Jutro 26.06 w Zielonej Górze 

'Lumel”, ul. Kazimierza Wielkiego od godz. 10 .00

Bilety do nabycia przed seansami.
AK-841

R o l n i c z a  S p ó ł d z i e l n i a  P r o d u k c y j n a  w  W i lk o w ie  

k / G l o g o w a

o f e r u j e  d o  s p r z e d a ż y :

1. Koparka KN 602 A - stan techniczny dobry - sprawna 
2. Samochód Ził z silnikiem SW 400. .....

Silnik z przebiegiem 40.000 km 
3. Samochód R-20 

4. Przyczepa D-50 - sprawna
5. Żurawik dachowy typu ŻBa 0,150 - nowy
6. Agregat prądotwórczy 12 KW - sprawny 

7. Podwozie przyczepy (barakowóz)
8. Przyczepa cysterna 30001 

9. Ciągniki rolnicze C-360 - sprawne 
10. Teren z przeznaczeniem pod zabudowę lub bazę 

transportową z magazynem o pow. 600 m kw. 
i z magazynem paliw (CPN) o pojemności 30 tys. 1. 

Powierzchnia terenu 1,5 ha, ogrodzone.
11. Działka budowlana o pow. 0,34 ha 

12. Skóry owcze surowe (200 szt.)
AK-o/7

Państwowe Gospodarstwo Rolne w Kożuchowie 
poszukuje na terenie miast*

Zielonej Góry, Nowej Soli, Głogowa, Polkowic, Lubina 
lokali handlowych z  m ożliwością dzierżawy, wynajmu 

w  innej form ie lub wykupu d la uruchomienia 
sklepów firmowych w branży; •

• spożywczej
• masarsko wędliniarski :̂ 

« owocowo warzywnej
Gwarantujemy bardzo dobre:

1. Zaopatrzenie sklepów masarskich we własne produkty
- wysokiej jakości i konkurencyjnych cenach,

2 . Pozostałych sklepów spożywczych w art. własnej produkcji 
takie jak  warzywa, owoce, mrożonki, mleko p e trr  

niepasteryzowane (do 4,5%), ziemniaki.

Poszukujemy.też akwizytorów na terenie województw 
legnickiego, wrocławskiego, jeleniogórskiego.

Oferty prosim y kierować na adres:
Państwow e Gospodarstwo R olne Kożuchów ul. Garbarska 46, tel. 356 

AK-892

IMAGA! ZfiJim UUKEftU TELEFC9UI
TELEFON: 28-485 

ZIELONA GORA, UL LECHJTÓW 11,

66-200 ŚWIEBODZIN, ul.Sobieskiego 14 (RDP; 
tel- 242-61 tlx 432598 

o f e r u j e  po najniższych cenach hurtowych w krajt 
przy zapewnionym serwisie i gwarancji

-  Odbiorniki TV 20” z telegazetą -  3.850.000,-
-  Odbiorniki TV 14” wersja turystyczna -  2.300.000,-
-  Magnetowidy -2.600.000,-
-  Odtwarzacze -1.800.000,-
-  Kuchnie mikrofalowe -  2.000.000,-

DLA DZIECI -chodziki i wózki oraz w różnobarwnej 
gamie -  kredki i farbki z Dalekiego Wschodu. 

Z A P R A S Z A M Y  w godz. 8.00 -16.00 
soboty 8.00-15.00

PRZYJDŹ, NIE Z W L E K A J - A  ZROBISZ DOBRY 
IN T E R E S !!!

339- Z

informuje, że z dniem 1 czerwca br. 
zmieniła siedzibę z ul. Jana z Kolna 11c 

na ulicę Objazdową 13a
(były budynek stołówki Falubazu)

Zmieniony został nr telefonu z numeru 721-41 
na nr 678-45.

HURTOWNIA oferuje:

• artykuły chemiczne (duży wybór proszków krajowych) 
Wykuły spożywcze (m.in. mleko w kartonach pasteryzowane) 

* napoje w puszkach w cenie 2.950 zł,
• napoje gazowane

- typu woda grodziska
• wino (szampany, wermuty, wina owoccwe),

• piwa pasteryzowane.

- samoobsługa, negocjowane ceny, pełny wybór kaset video z muzyką, 
super bajki, kasety magnetofonowe nagrane i czyste, 

kasety video czyste, płyty gramofonowe, 
etui do kaset magnetofonowych, video i płyt CD, stojaki, koszulki, naszywki, 

kasety czyszczące, plakaty itp.
ZAPRASZAMY 

Zielona Góra, Aleja Zjednoczenia 128, tel. 222-76 ■
• pracujemy od poniedziałku do piątku w godz. 8.00 - 16.00' 

Podpiszemy umowy ze sklepami firmowymi.
Zatrudnimy akwizytorów z własnymi samochodami:

_____________________________________ 2904-Z
BIURO USŁUG TURYTYCZNYCHPKS

BUS-TOURS
• GORZÓW WLKP. • MYSUBORZ • MIĘDZYCHÓD

ul: Kos. Gdyńskich 64 ul. Rynek 4, tel. 25-87 -  sklep 'ELEKTRA'

(wejście od Mickiewicza) -SKWIERZYNA ul. Kilińskiego 14
tel. 235-37 Os. Jana XXIII 39, tel. 361 . -  Pacholak Piotr

• ZIELONA GÓRA .  STRZELCE KRAJ. ul- Pol,1a 20 

ul. Mariacka 5, tel. 22-60 ul. B. Chrobrego 12a/6 ‘ KOSTRZYN
• SULĘCIN teł. 688 ul- Zawadzkiego 13

ul Prusa 13, tel. 33-7„ tel 36-29

Salon w Gorzowie Wlkp. prowadzi sprzedaż ratalną!
SS2-Zt>

Międzyzakładowy Klub Sportowy 
"CH RO B R Y" w Głogowie

ZATRUDNI:
- trzech ratowników wodnych
-  trzech  ra tow n ik ów  m ło d szy ch

na okres 25.06 - 15.09.1991 r. na basenie kąpielowym 
przy ul. Ulanów Polskich w Głogowie. 

Oferty przyjmuje M ZKS "Chrobry" tel. 33-40-11.
AK-834

organizuje dla dzieci, które nie wyjeżdżają na wakacje 
wycieczki krajoznawcze do:

W A R S Z A W Y ,  K R A K O W A , T R Ó J M I A S T A ,  
w  K O T L I N Ę  K Ł O D Z K Ą  I J E L E N I O G Ó R S K Ą  

a  t a k ż e  d o  N t e m i e c  i  L u n a p a r k u  H A N S A - L A N D

Bliższe informacje można uzyskać w siedzibie biura w cielonej Górze 
ul. Jana z  Kolna 2 a, tel. 32-37 i 622-13 v/ew. 20
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O TW O R ZYĆ  K IO SK I
W niedzielne południe bez 

problem u m ożna w  Zielonej 
Górze kup ić  w iększość a r ty 
ku łó w  spożyw czych  w łącznie  
z  lodam i, bananam i i napoja - 
m i z  puszek. C zynnych  jes t 
bow iem  k ilka  sk lepów  i roz
liczne kio sk i-budk i. N ieste ty , 
jeśli jednak k toś m a a p e ty t na  
jak iś  dzienn ik , tygodn ik , bi
let M ZK  czy  drobiazg z kiosku. 
„Ruchu”, m oże sobie ty lk o  na 
nie popatrzeć . W szystk ie  bo
w iem  przyna jm nie j w  cen t 
rum  m iasta  są  zam kn ię te . A ż  
trudno uw ierzyć, że  ich w łaś
cicielom  i a jen tom  ta k  dobrze  
się powodzi. (jp)

KO RESPO N D EN CJA
„W zw ią zku  z  rem on tem -za 

kład  n ieczynny. Gdzie w as za
stępują? Po drugiej stronie”. 
T ę k o re sp o n d en c ją  sp isa liśm y  
21 bm . z  k a r tk i  n a  d rzw iach  
w ejśc io w y ch . N a  b u d y n k u  
p rzy  u l. R e ja  23 w is i szy ld : 
(...) „Zielona Góra, Jedności 
Robotniczej 23, Zakład Zegar
m istrzow ski. K rzyszto f de Ra- 
m er”.

24 bm . z a s ta liśm y  n a  
d rz w iac h  k a r tk ę  o tre ś c i :  „Od 
dn. 17.OS.Zakład nieczynny. Re 
m ont". G dzie  z a tem  m o żn a  od 
b ie ra ć  zeg a rk i i czy e w e n tu a l
n ie  są  n a p raw io n e ?  (ew)

Z Łotwy
do Zielonej Góry

Biuro In ic ja ty w  Gospodarczych 
w  Zielonej Górze przy współudzia 
le  U rzędu W ojewódzkiego i Urzędu 
M iejskiego organizuje spotkania z 
przedstaw icielam i biznesu łotew - 
ikiego. Uczestnicy będą m ieli oka 
z ję zapoznać się z nowym i przepi 
sam i gospodarczym i obow iązujący
m i w  Republice Łotew skiej i Zwiąż 
k u  Radzieckim, a także  porozm a
wiać o interesach.

H arm onogram  spotkań:
28 bm. godz. 10.30 — przedsiębior

s tw a  państw ow e
godz. 13 — przedsiębiorstw a p ry  
w atne
sala „D ekory” w  Żarach,

88 bm. godz. 10 — spotkanie  z w la 
dzam i m iasta
godz. 11 — spotkanie  z w ładza- 

i m i w ojew ództw a 
i godz. 13 — przedsiębiorstw a pań 

6twowe
sala  „N ovity” w Zielonej Górze,

29 bm. godz. 9 — przedsiębiorstw a 
p ry w atn e

Spółdzielnia Rzemieślnicza, ul. 
i Pod Topolam i w Zielonej Górze 
; godz. 11 — spotkan ia  indyw idu 
! »ine

' „Pod schodam i”, ul. Bohaterów 
W esterp la tte  11 w  Zielonej Gó
rze

1 lipca godz. 9 — przedsiębiorstw a 
państw ow e
sala „E lterm y” w  Świebodzinie

godz. 12 — przedsiębiorstw a pry 
w atne
Dom K u ltu ry  w Świebodzinie,

2 lipca — spotkanie w  W olsztynie. 
Szczegółowe inform acje m ożna uzy
skać pod num eram i telefonów  42-31 
wew. 122 lub  42-11 wew. 593,

t

1
„Kiedyś za jajko moina było dojechać kolejq z No

wej Soli do Zielonej Córy, dzisiaj to kosztuje „dwa 
czterysta", tyle co trzy, albo trzy i pół jajka. — Mówi 
kobieta przy kasie. — Drogo, ale w pociągu wygodniej, 
chociaż tak samo brudno jak dawniej".

O d 22 k w ie tn ia  m ia ło  być  d ro 
żej, a le  się  w yco fan o . K o le j s t ra  
c iła b y  jeszcze je d n ą  g ru p ę  sw oich  
k lie n tó w , k tó ry c h  i t a k  m a  znacz 
n ie  m n ie j n iż  d w a  la ta  tem u .

W ielu  z nas, w ów czas podróżu  
jący ch , szczególn ie  w  sezonie  u r 
lopow ym  po c iąg am i d a lek o b ieżn y 
m i, p a m ię ta  sw o is te  dw orcow e 
a tra k c je :  w s ia d a n ie  do w szy stk ich  
w ag o n ó w  „ ty ra lie rą ”, dzieci i b a  
gaże ład o w ało  się  p rzez  ok n a , a 
je ś li p rzez  d rz w i, to  p o n ad  g ło
w a m i tło czący ch  się  ludzi. N ie

k tó rzy  d o św iad czy li też  specyficzne 
go k o m fo rtu  jaz d y  w  to a lec ie  —  
jećłynym  w o ln y m  „ k a w a łk u  p o 
d łog i" .

Z n aczn y  sp a d e k  z a in te re so w a 
n ia  u s łu g a m i p rzew o zo w y m i P K P  
od czu w a  od u b ieg łeg o  ro k u . W 
k w ie tn iu  b r . p rzew iez io n o  ok. 
38 m ilio n ó w  p asaże ró w . M iędzy
n a ro d o w e  pociąg i ja k  np . p rze  jeż 
d ż a ją c a  p rzez  Z ie loną  G ó rę  „B e- 
ro l in a ” z K ra k o w a  do B e rlin a  lu b  
in n y , w  ty m  sam y m  k ie ru n k u  lecz 
p rzez  Ż ag ań  — w y k o rz y s ta n e  są 
w  60—70 p ro c en tac h . O czyw iś

cie je s t  sp o ro  tzw . po zak o le jo - 
w ych  p rzy czy ń  te j  sy tu a c ji . A le 
p o d o b n a  f re k w e n c ja  je s t  w  pocią  
g ach  k ra jo w y ch .

W ięcej z n as  m a  sam o ch o d y ; 
ci zaś , k tó rzy  n ie  m a ją , w y je ż 
d ż a ją  rz ad z ie j, a lb o  w y b ie ra ją  
P K S  lu b  p ry w a tn e g o  p rzew o źn i
k a  je ś li w y b ie ra ją  się  za g ran icę .

P rzew ozy  to w a ro w e  ró w n ież  w 
zn aczn e j części p rz e ją ł tra n s p o r t  
ko łow y. Szczególn ie  n a  k ró tk ie  
od leg łości, gdy  kosz ty  są  m n ie j
sze  ju ż  ty lk o  z p o w d u  jed n eg o  (za 
m ia s t dw óch) z a ła d u n k u  i w y ła 
d u n k u  to w a ru  z  sam ochodu , k tó  
ry  do jeżd ża  pod sa m  m ag a zy n  k ii 
e n ta . „ P rz esy łk a  z Z ie lo n e j G óry  
do S zczecina  sam o ch o d em  do c ie ra  
w  6 godzin , a  k o le ją  c h y b a  p ieć 
ra zy  d łu że j. P rz e d  d w o m a la ty  n a  
te re n ie  naszego  re jo n u  ład o w ało  
się  do  350 w ag o n ó w  w  c iąg u  do 
by. Z b ąszy n ek  i W o lsz ty n  są już 
o d rę b n y m i s ta c ja m i re jo n o w y m i, 
a le  zan im  śię  odd z ie liły  ład o w an o  
o po łow ę m n ie j — m ó w i inż. A n 
to n i Ł o b aczew sk ł d y re k to r  ds. h an  
d lo w o-przew ozow ych  R P K . Od 1 
w rześn ia  b r . obecny  re jo n  będzie

po d zie lony  n a  trz y  o d ręb n e  s ta c 
je  o b szarow e: Z ie loną  G órę , Rze 
p in  i Ż agań .

Z  w n io sk iem  o zm ian ę  s t ru k tu  
r y  o rg a n iz ac y jn e j c a łe j sieci ko le  

. jo w e j w  P o lsce , w y s tą p iła  d y re k  
c ja  g e n e ra ln a  P K P . L ek a rs tw e m  
n a  u zd ro w ien ie  p rz ed się b io rs tw a  
m a  być  też  m .in . zw o ln ien ie  45 
ty sięcy  p ra co w n ik ó w  sp o śró d  400 
ty s. załogi.

W  czerw cu  k ażd y  p ra co w n ik  
R P K  Z ie lona  G óra , m u si w ziąć 
d w a  d n i b e zp ła tn e g o  u rlo p u , bo 
z ab ra k ło  n a  w y p ła tę  p e n sji. Ś re d  
n ia  p łac a  w  I I  k w a r ta le  b r. — 
1.782 tys. zł; ś re d n ia  s t r a ta  d la  
p ra co w n ik a , a  „ ra tu n k o w y ” zysk 
d ia  k o lei — ok. 140 ty s. zł. D la  
zdobycia  p ien ięd zy  zezw olono na 
w e t n a  w y n a jęc ie  p laców , m ag a  
zynów  itp , n a  te re n ie  sam y ch  
d w orców , co d a w n ie j by ło  zab ro  
n ione. M ało  k to  w ie , że m ożna  
w y n a jm o w ać  w ag o n y  p a sa że rsk ie  
—  38 ty s . k o sz tu je  re z e rw a c ja  
p rz ed z ia łu , p lu s  ceny  b ile tó w . A le 
c h ę tn y ch  do k o rz y s ta n ia  z tego 
lu k su su  m ało , bo  tło k u  w  pocią 
g ach  n a  ra z ie  n ie  m a. Czy n ie  bę 
dzie te ż  w  sezonie?

Od 21 cze rw ca  u ru c h o m io n y  zo 
s ta ł sezonow y p o c iąg  z W rocław ia  
clo Ś w in o u jśc ia  — ten , k tó ry  jeż 
dził w  u b . ro k u , a  p ó źn ie j z pow o 
d u  m a łe j f re k w e n c ji  k u rso w a ł ty l 
k o  w  sobo ty  i n iedz ie le . (ew)

Cz;«trzynastka* 
okaże sią 
szczęśliwa?

W czoraj t r z y n a s ty  b a n k  w  Zie 
lo n ej G órze p rz y ją ł  p ie rw szy ch  
k lie n tó w . J e s t  to  je d e n  z 25 od
d z ia łó w  o p e rac y jn y c h  Ł ó dzk iego  
B a n k u  R ozw o ju , a  z a razem  t r z e 
c ia  teg o  ty p u  in s ty tu c ja  p rz y  uli 
cy  G ro ttg e ra  (z ie lo n o g ó rsk a  „W all 
S tr e e t”). A le dosyć s ta ty s ty k i . No 
w y  b a n k  o fe ru je  sze ro k i z ak re s  
usług , począw szy  od p rz y jm o w a 
n ia  lo k a t p ien iężn y ch , ćzy u d z ie la  
n ia  k re d y tó w  i pożyczek , a  sk o ń 
czyw szy n a  o b ro c ie  p a p ie ra m i w a r  
to śc io w y m i i d o ra d z tw ie  p ra w 
n ym . Ja k o  je d y n y  w  Z ie lo n e j Gó 
rz e  n ie  z m ien ia  w a ru n k ó w  depo  
z y tu  w  o k re s ie  t rw a n ia  um ow y. 
G u s to w n y  w y s tró j w n ę trz a  i m i
ła  o b sługa , są  d o b rą  w izy tó w k ą  
„ trz y n a s tk i”,

O szczegółach  do ty czący ch  z ie 
lonogórsk iego  o d d z ia łu  Ł ódzkiego  
B a n k u  R ozw oju  S.A. w  n a jb liż 
szym  „B u sin essie” M ac ie ja  S za 
frań sk ieg o . (JW )

W  ru b ry c e  pod  ta k im  ty tu łe m  
in fo rm o w ać  b ęd ziem y  o w szy s t
k ic h  o d b y w a jąc y ch  się  w  m ieśc ie  
w a k a c y jn y c h  im p rezach . O p ro 
p o zy cjach  d o m u  k u ltu ry , k lu b u  
osied low ego , m u zeu m , b ib lio tek i. 
O ty m  co d z iać  s ię  będzie  n a  s ta  
d io n ie  i b asen ie . O c iek aw y ch  po 
m y ślac h  n a  słoneczne  i deszczo
w e la to  rr— .dla dzieci i d o rosłych . 
O m ie jscach , k tó re  w a r to  o dw ie
dzić.

Z ap ra sz am y  do w sp ó łp ra cy  
w szy stk ich  o rg a n iz a to ró w  le tn ie 
go w ypo czy n k u . C zekam y n a  lis 
ty  ł te le fo n y . N asz a d re s  — Z ie 
lo n o g ó rsk a  G a ze ta  N ow a, D ział 
M ie jsk i, a l. N iepod leg łości 22, te l. 
710-77. (jp)

P ig w a  z  n ę d zą
K a b are c ia rze  w szy stk ich  k r a 

jó w  łączc ie  się! T y m  w ła śn ie  z n a 
n y m  h a s łe m  (choć w  n ieco  zm ie
n io n e j w e rs ji)  r e k la m u je  sw oje  
w y s tęp y  k a b a re t  „ P ig w a  S h o w ”. 
Z ie lonogórscy  w ie lb ic ie le  G enow e 
fy  P ig w y  b ęd ą  n ieb a w e m  m ie li 
o k az ję  zobaczyć sw o ją  „ id o lk ę”. 
J u ż  w  sobotę , 29 bm . o godz. 20.30 
w  a m f ite a trz e  k a b a re t  p rz e d s ta w i 
sw ó j n o w y  p ro g ra m . J a k  się  do
w ia d u je m y , będzie  to  p ro g ram ... 
ek o nom iczny . W ypada w ierzyć, że 
n ie  będ z ie  g o rszy  od p ro g ra m u  
B a lcero w icza.

Jeg o  ty tu ł  b rz m i: „ P ig w a  z n ę 
d zą  p rzez  k r a j  p ę d zą ”. W  ro li ty 
tu ło w e j w y s tą p i B ro n is ław  O p a ł
ko, a  obok n iego  „znan i ek sp e rc i 
k a b a re tu  po lsk ieg o ” — A. K acz 
m are k , S t. L ip iec, M. P ie s iak , J .  
K ilia n , J . K ozłow ski, W. M ik o ła j 
czyk, P . O rte l, A. W olsk i. ‘

(jp) 1 B ile ty  są  jeszcze do n ab y c ia , (jp)

D wadzieścia dw a lata tem u, 20 czerwca 1969 roku, o tw arto  
w  Z ielonej Górze M iędzynarodow y K lub  P rasy i K siążki. Dziś 
jed n ym  z  gości jest Kodak...

Fot. M A R E K  W O Ż N IA K

W n a w ią z a n iu  do n o ta tk i  z dn . 
18 bm . „N a d e p ta k u "  — „D lacze 
go Ł ęży ca?” w y ja śn ia m , że a u 
to b u s  lin ii  23, jeździ z  d w o rc a  
P K P  do m ie jsco w o śc i Ł ężyca , 
z n a jd u ją c e j się  w  w o jew ó d z tw ie  
z ie lo n o g ó rsk im  p - ta  C zerw ień sk  
O d rzań sk i. N a to m ia s t m ie jscow ość  
Ł ężyce z n a jd u je  s ię  w  w o jew ó d z
tw ie  g d a ń sk im  p - ta  K aleczkow o, 
w  w o je w ó d z tw ie  ta rn o b rz e sk im  
p - ta  G ołoszyce o raz  w  w ojew ódz 
tw ie  w a łb rz y sk im  p - ta  Ł ężyce  k. 
K ło d zk a  i ty c h  m ie jsco w o śc i n ie  
o b e jm u je  z ak re s  d z ia ła ln o śc i M ZK 
Z ie lo n a  G óra . Pow yższe  d a n e  m o 
żn a  sp ra w d z ić  w  „W ykazie  u rz ę 
d o w y ch  n azw  m ie jscow ości w  P o l 
sce” w y d a n y m  w  1981 r. p rzez  
G łó w n y  U rząd  S ta ty s ty c z n y . T om  
d ru g i, s t r .  352. A u to ra  n o tą tk i  
u k ry w a jąc eg o  się  pod in ic ja ła m i 
(ew ) z ap ra sz am y  n a  p rz e jaż d ż k ę  
do m ie jsco w o śc i Ł ężyca  i p ro s im y  
o zw ró cen ie  b a cz n e j u w ag i n a  ta  
b licę  z n a zw ą  m ie jscow ości.

z -ca  d y re k to ra  
p.o.

in i.  B a rb a ra  L a n g e r
Od re d a k c ji :  o d p ow iedź  a u to rk i
zam ieśc im y  ju tro .

O stro iiiie i na drogach

KONKURS AUTOMOBILKLUBU 
ZIELONOGÓRSKIEGO

A utom obilklub Zielonogórski o r
ganizuje dzisiaj, 25 bm . konkurs te 
lefoniczny d la dzieci i młodzieży. 
Tem at: „Znam  przepisy ru ch u  dro
gowego”. Wśród au torów  p raw id ło
wych odpowiedzi rozlosowane zo
staną nagrody rzeczowe, k tó re  u fu n 
dowała f irm a  „E lek trom echanika” 
inż. H enryka Sypniewskiego.

Dzwonić można od godz. 12 do 15 
pod n r telefonu 37-10.
ZAPROSZENIE DO SKANSENU
M uzeum  E tnograficzne w Zielo

nej Górze z siedzibą w  Ochli zapra
sza na otw arcie w ystaw y p rezen tu
jącej rzeźby Tadeusza Borko-<vskiego. 
O tw arcie nastąpi w piątek , 28 czerw 
ca o godz. 13. (p)

Dziewiętnaście w ypadków  zdarzy
li się na drogach w ojew ództw a zie
lonogórskiego w ubiegłym  tygod
n iu . Jed n a  osoba zginęła, a  21 zo
stało rannych. Główne przyczyny to 
— nietrzeźw ość użytkow ników  dróg, 
błędy pieszych, w ym uszanie p ierw 
szeństw a przejazdu.

Poniedziałek by ł dniem  bez w y- 
podków, natom iast we w torek  w 
W ilkowie n ietrzeźw y kierow ca 
volksw agena w jechał na chodnik f 
po trącił pieszego, k tó ry  w skutek  
lego został poważnie ranny . W śro
dę w Radw anow ie m otocyklista  po
trąc ił pięcioletnią dziewczynkę, któ 
ra  nagle wybiegła na jezdnię zza 
stojącego pojazdu.

Następnego dnia przyczyną wy
padku w Żaganiu było w ym usze
nie pierw szeństw a przejazdu przuz 
kierow cę fia ta  125 p wobec m oto
row erzysty . K cłejny  pieszy został

ran n y  w p iątek  w  Nowym K ram 
sku. W biegł bowiem  na jezdnię 
w prost pod nadjeżdżającą nysę.

T ragiczne sku tk i m iał sobotni w y  
padek na trasie  E-65 m iędzy Rosi- 
nem  i  Kalskiem . K ierow ca daci 
zjechał nagle na  p raw e pobocze i 
pojazd uderzy ł w drzewo. Jedna  
osoba poniosła śm ierć, a trz y  zostały 
ranne. W niedzielę w  Nowym  M ły
nie m otocyklista w łączając się do 
ruchu  nie udzielił p ierw szeństw a 
kierow cy „m alucha”.

Sezon urlopow y za pasem. Dro
gami naszego w ojew ództw a, w góry 
i nad m orze podążać będą tysiące 
pojazdów z  całej Polski. Zagrożenie 
w ypadkam i wzrośnie, dlatego też 
już dziś apelu jem y o ostrożność, wy 
obrażnię i rozw ażną jazdę.

(j?)

I W  H M M S !  w <"i
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N O W I K L U B  W  JA S IE N IU

Od la t  sp o r t  w Ja s ie n iu  f irm o  
w a la  S ta l, a  su k cesy  sp o rto w có w  
z tego  m ałeg o  m ia s te cz k a  to  p rze  
de w szy s tk im  o siągn ięcia  sekc ji 
p iłk a rsk ie j.  W c ien iu  p iłk a rzy  
d z ia ła li szach iści, k tó rzy  jed n ak  
p o stan o w ili o s ta tn io  p rze jść  na 
w ła sn y  ro z ra c h u n ek . Z naleźli 
sp rz y m ie rze ń c a  w  Z ak ład a c h  P rze  
m y slu  D rzew nego . 25 k w ie tn ia  b r. 
pow o łan o  jed n o sek c y jn y  k lu b  szs. 
cho w y  p rzy  Z PD . W e k ip ie  z J a 
sien ia  g ra ją  zn an i ju ż  szachiści 
j a k  choćby  m is trz  w o jew ó d ztw a  
w  szach ach  a k ty w n y c h  — W al dc 
m a r  Szy lko . C en n e  su k cesy  m aj:; 
ró w n ież  ju n io rzy . S zk o len iem  sza 
ch is tó w  z a jm u je  się  w  L u b sk u  — 
M ariu sz  K u c h a rsk i, a  w  Ja s ie n iu  
—  P io tr  O kolow icz. P o n a d to  kon 
iu l ta c je  p ro w ad z i m is trz  k r a ju  
p . B o rk o w sk i z W ro cław ia .

C iep ła  a tm o sfe ra  w okół p rzed  
s taw ic ie li „ k ró le w sk ie j g ry ”, to  
zas łu g a  d y re k c ji Z PD  z je j  sze
fem  T ad eu szem  S tu d z iń sk im . 
S p o n so r p rz ek a za ł do  dysp o zy c ji 
sek c ji szach o w ej sam ochód  n y sa  
i z a in w e s to w a ł o!:. 40 m in  z ło tych  
w  o b iek t, k tó ry  m a  służyć  z a ró 
w no zaw o d n ik o m , ja k  i załodze. 
N ieza leżn ie  od  pom ocy  zak ład u , 
członkow ie  k lu b u  zad e k la ro w a li 
o p łacan ie  sk ła d e k  w  w ysokośc i 100 
ty sięcy  z ło ty ch  roczn ie .

D o ty ch czaso w e  im p re zy  o d b y 
w ały  się  w  L u b sk im  D om u K u l
tu ry , d z ięk i p rzy ch y ln o śc i d y re k 
to ra  tego  o b ie k tu  p. H e n ry k a  K ry  
chow sk lego , te ra z  szach iśc i zn a jd ą  
w łasn e  lokum .

W  Z P D  d b a ją  n ie  ty lk o  o sp o rto  
vvą fo rm ę . W  S w lb n e j zo rg an izo 
w an o  m .in . D zień  D ziecka  połą* 
czony z  D n iem  D rz cw la rz a . O dby

ło  się  sze reg  im p re z : r in g o , rz u t  
lo tk ą , r z u t  p iłk ą  do kosza, ło w ie 
n ie  ry b , p rz ec ią g a n ie  lin y , tu rn ie j  
s iln e j rę k i. P rz y b y ły  n ie  ty lk o  
dzieci, a le  i ich  ro d z ice  —  p raco w  
n icy  Z PD .

N a jw aż n ie jsz e  je s t  to , że m ło 
dzież w  Ja s ie n iu  z n a laz ła  godziw ą 
ro z ry w k ę , bo  p rzec ież  n ie  każdy  
m oże zostać  szach o w y m  a rcy m i- 
s trzem . M oże n a to m ia s t liczyć na  
p rz y ch y ln o ść  ZPD.

Z E B R A N IE  K A P IT A N Ó W  
„L IG I S Z O S T E K ”

W  p ią te k  28 bm ., o g o d z in ie  17 
w  sa li „N o v ity ” p rz y  ul. II  A rm ii 
w  Z ie lo n e j G órze  o d b ęd zie  się  n a d  
zw y cza jn e  z eb ran ie  k a p ita n ó w  d ru  
żyn , u czestn iczący ch  w  ro z g ry w -. 
k a c h  „szóstek  p i łk a rs k ic h ”. P rz y j 
m o w an e  b ęd ą  ta k ż e  zg ło szen ia  ze 
spo łów  do  ro z g ry w e k  n o w eg o  se 
zonu.

&  Z ak o ń czy ły  się  ro z g ry w k i zie 
lo n o g ó rsk ie j lig i „ szó stek ” o rg a n i
zo w an y ch  p rzez  Z arząd  M ie jsk i 
T K K F  w  Z ie lo n e j G órze.

EaSS*S*3ES533S

T A B E L A  K O Ń C O W A  
I  L IG A

KINA

Z as ta ł 18 30 80:23
E n e rg e ty k 18 23 80:31
T ęcza 18 25 37:24
L u b u szan ie 18 20 55:35
D olina 18 20 42:37
E m e ry t 18 16 42:44
J u b i la t 18 13 27:62
S k ry b a 18 12 37:62
B łęk itn i IB 11 31:57
K o n icza 18 5 23:84

M is trz em  lig i zo sta ł zespó ł Z a 
s ta lu .

B anza j
Polonez
S tiv i B and
D ziadosza
PB O
In te r

22 20
22 16
£2 14
22 12
22 10
22 0

70: 53 
50: 69 
38: 76 
47:113 
41:100 
10: 93

L igę  o p u szcza ją  zespoły  K onicza , 
B łęk itn i o ra z  S k ry b a  —  k tó r a  w  
m eczu  b a ra io w y m  p rz e g ra ła  z  M a 
ra b u te m .

I I  L IG A

P le y a d a
Z aw ad zk ieg o
M a ra b u t
Neptun
K a D e W *
Manhatan

22 38 
•22 37

90: 29 
94: 31

22 35 112: 39 
22 32 78: 48
22 27 
22 23

69: 41 
58: 58

Do I lig i a w an so w a ły : P le y a d a , 
Z aw ad zk ieg o  i M a ra b u t.

S. P E R S O W S K I 
M IS T R Z E M  O K R ĘG U  

W  K ożu ch o w ie  zak o ń czy ły  się 
m is trz o s tw a  o k rę g u  sen io ró w . 
P ie rw sze  m ie jsc e  zdobył S ła w o m ir 
P e rso w sk ł (O d ro d zen ie  K ożuchów ) 
— 12 p k t. N a  k o le jn y c h  p o zy cjach  
zna leź li się : 2. B o g u sław  O k u n iew  
sk i (O drodzen ie) —  10,5, 3. E d w a rd  
P o la ń sk i (Z as ta ł Z ie lo n a  G ó ra ) — 
10,5, a  po  8,5 p k t. u zy sk a li: T a 
deu sz  F ra n c z a k  i M a łg o rz a ta  B ed 
narska (oboje Z as ta ł) i  L eszek  D uś 
(L eg ia  K rosno).

O p rać. M .S.

„ESTRADA” — H ala Ludow a — 
11. 12.30 — Ba bar Z w ycięstw a 
(USA b.o.), 18 — W ykidajło  (USA 
prem iera), 20 — Z akład .(poi.), 22 
— Superw izja (poi.)

„NEWA” — 16, 18.30 — Obcy — de 
ćydująee a tarcie  (USA 15 1,)

„NYSA” — 15.30 — O tchłań  (USA 
12 1.), 17.45, 19.45 — U in a n y  za 
n iew innego (USA 15 I.)

„W ENUS” — 10.30, 13.38, 15,30, 17.30, 
19.30 — Fałszyw y tro p  (fr. IS 1. 
p rem iera)

w oj. zielonogórski*
BABIMOST — „P ias t” —

Com mando (USA 15 1.), Hallo 
tax i <jap. 18 i.)

BYTOM — „Mieszko” —
H eli cam p (USA 18 1.), Ucieczka 
z k ina  W olność (poi. 15 1.)

GOZDNICA — „C eram ik” — 
F a taln e  zauroczenie (USA 18 1.), 
Osaczona (USA 15 1.), K ról Dro* 
dobrody (czeski b.o.)

GUBIN — „Isk ra” —
Ram ba (USA 15 1.), Im ię  Róży 
(RFN 18 1.)

IŁOWA — „Śląsk” —
Ja k  to się rob i w  Chicago (USA 
18 1.), N ieśm iertelny  (ang. 15 1.), 
O dzielnym  kow alu  (czeski b.o.)

KARGOW A — „św ia tow id” — 
Rozkaz 023 (koreański 15 1J, Nlca 
(USA 18 1.)

KOŻUCHÓW — „Uciecha"
17.45 K ickboxer (USA 15 1.). 19.39 
M isja (ang. 15 1.)

KROSNO — „W zgórze” —
17 — K opalnie k ró la  Salomona 
(USA 12 1.), 19 — Porno (poi.
18 1.)

LUBSKO — „P a tria” —
N ajlepsi z najlepszych (USA ' \  
C zarna wdow a (USA 15 1.)

NOWA SÓL — „O dra” —
F /X  (USA 18 1.), R ybka zw£.na 
W andą (ang. 15 1.)

SŁAWA — „Żeglarz”  —
C zerw ona gorączka (USA 15 1.), 
Św iatło  odbite  (poi. i5 1.)

SULECHÓW — „Orzeł”  —
17, 19 — M istie Pizza (USA 15 1.)

SZPROTAWA — „As” — 
b ra k  program u

ŚWIEBODZIN — „Przy jaźń” — 
Ucieczka w  noc (USA 18 1.)

WOLSZTYN — „T a try ” — 
Filem on i przyjacie le  (poi. b.o.)

ZBĄSZYNEK — „M uza” — 
Śm iercionośna ślicznotka (USA 
18 1.), S tan  posiadania (poi. 13 1.), 
T ajem nica spalonego dom u (kan. 
b.o.)

ZBĄSZYN — „O bra” — 
Śm iercionośna ślicznotka (USA 
18 j.). K lejnot N ilu (USA 15 1.)

ŻAGAŃ — „M eteor” —•
17, 19 — P a jąk i (USA 18 I.)

ŻARY — „Pionier” —
17 — Zam ieć (kan. 15 1.). 19 Dzi
ka nam iętność (USA 18 1.)

w TEATR
LUBUSKI TEA TR w  Zielonej Gó

rze — próby.

O  GALERIE
ART — (czynna 10—17) — C era

m ika M arlis Radebold.
BWA — (czynne 11—17) — W ysta 

w a p rac  H anny B akuły.
PSP  — (czynna 11—18) — Szkło 

i m alarstw o  P au lin y  K om orow - 
sk ie j-B irger.

K lub M FiK — (czynny 9—18) — 
Pejzaże Torzym ia w  m alarstw ie  
Zbigniew a Jaraczew skiego.

G aleria  Żarskiego Domu K u ltu ry  
w  Ż arach — W ystaw y: P o konkur
sowa w y staw a X IV  Woj. K onkur
su T k an in  A rtystycznych „Żary ’91” . 
K lasycy fo tografii A rt.-A kt.

APTEKI
DYŻUR NOCNY PEŁNIĄ:
L ubsko, ul. K rakow skie  Przedm ieś

cie,
Nowa Sól, ul. Piłsudskiego, 
Sulechów, ul. Św ierczewskiego, 
Świebodzin, os. Łużyckie, ,
W olsztyn, ul. Św ierczewskiego, 
Zielona Góra, ui. S ta ry  R ynek, 
Żagań, ul. Śląska,
Ż ary , ul. Osadników  W ojskowych,

”2 -  TELEFONY
Pogotow ie Policyjne 997
S traż  P ożarna 99*
Pogotow ie R atunkow e 999
Pogotow ia E nergetyczne 991
Pogotow ie Ciepłownicze 993
Pogotow ie W od.-Kan. 994
Pogotow ie Gazownicze 221-81
Inform acja  PK S 223-01
In fo rm acja  P K P  38-33
Szpital W ojewódzki centr. 42-61
B ank Info rm acji Gospodarczej

Przedsięb iorstw  652-23
Bank Info rm acji Usługow ej 293-43

ul. W yszyńskiego 
uł. Podgórna
— dw orzee
— bagażów ki

52-37
226-67
226-68
228-23



F u t b o l  t e a t r a l n y
M yślałem , iż w  p o lsk im  sporcie nic m n ie  ju ż  nie zdziw i, a 

m yliłem  się srodze. P iłka  nożna i pom ysłow ość je j stern ików , 
są nia do zdarcia. D otychczas w alne zgrom adzenia P ZPN  były  
tzw . p ożyw ką  dla sa tyrykó w  i n ie jednem u przyn iosły  tan tiem y  
za  k tó ry  m ógł sobie kup ić  (na talon) naw et małego fiata. W yda
w ałoby się w ięc logiczne, iż obecnie —  gdy idzie.bko albo i 
ździebło n a w et —  zm ien iło  nam  się dookoła to i zm iany  na
w iedzą  ta kże  p iłkarską  centralę. O czyw iście m yśla łem  o lu 
dziach■ i  sposobie działania ow ej po tężnej — liczebnie  i finanso 
wo  — organizacji. I  co? A no  w ielka  huępa.

N a jp ierw  środow isko dw orow ało na tem a t m iejsca zgrom adzę  
nia 1991. W ybrano, b liską  siedziby zw iązku , salę T ea tru  B uffo , 
na k tó re j w ystęp u je  obecnie T ea tr Rozm aitości. Tra fn ie , tr a f
n ie  chichotano po.bokach, bo wesoło przecież będzie i różnorod
nie... Padały propozycje, aby m oże naradę odbyć w  Teatrze  
D ram atycznym , m oże w  K om edii, w  nam iocie cyrku  centralnego, 
albo w  ja k im ś p rzy b y tk u  m arionetek, k tórych  w  W arszaw ie  
(o dziecięcych tea trzykach  m ów ię) m a m y aż cztery... Sugero
w ano ta kże  gm ach operetki, ale jakoś on się dziw nie kojarzy, 
bo naw et na n iedaw nym  zjeździe  U nii D em okra tycznej n ie k tó 
rzy  delegaci p y ta li k to  w łaściw ie w ybra ł tę  salę?

W alne zgrom adzenie PZPN  poprzedziła  także  kam pania  pra
sowa, w  k tó re j za leżnie od ty tu łu , dzielono fu n k c ję  w  zarządzie. 
N aw et m iarodajne „Zycie W arszaw y”, p iórem  Szczep łka  S te fa 
na, .dało w iw isekc ję  zw iązku , sugerując honorową prezesurę  
dla P apy G órskiego, a ak tyw n ą  dla m in istro -dzienn ikarzo -dzia - 
łacza, Z ygm un ta  Lenkiew icza . Grano p rzy  tym. w  w yliczanie  
dzieląc delegatów  na pryków , portfelow ców , czyli nowobogac
k ich  sponsorów  fu tb o lu  oraz „starą nom enkla tu rę” (Loska, Ma.j) 
i b y łych  m ilic jan tów  (K apalczak, B ednarczyk i Bóg raczy w ie
dzieć k to  jeszcze).

Co do pierw szego podziału to zgoda. P rzykro  to -pisać, ale 
w alne  zgrom adzenie PZPN  przypom inało  m om en tam i w ięc pa
cjen tów  dobrej k lin ik i geria trycznej. Dobrze powiecie, ale m ą
drość idzie w  parze z  w iekiem ... Otóż nie zaw sze. F aktem  bo
w iem  jest, iż ci sam i delegaci od la t biorą udział w  zbioro
w ych  godzinach m ądrości PZPN  i nic fajnego z  tego n igdy nie- 
w yn ik ło . Z  grozą zaś jes t n iefrasobliw ość zgrom adzonych w  oba
laniu  postanow ień (jednom yślnie), k tóre  p rzy ję li przed godziną. 
Zbiorowa m ądrość dzia łaczy prak tykow ana  jes t na ży w y m  cie
le lig fu tbo low ych , k tóre  raz m ają  iść pod nóż, aby zaraz po
tem  być dm uchane do objętości balonu.

Prasa zgrom adzona w  B u ffo  na p rzem yśln ym  balkonie niew ie  
le w idziała, ale słychać było dobrze. Szczególnie głos ludu  fu t 
bolowego ivart zanotow ania w  księdze  po lskich  przysłów : „skład  
ligi określają zdegradowani". Ludzie! Ileż m ądrości w  tych  pro
stych  słowach. Ileż przenośni i odniesień do innych  dziedzin  ż y 
cia. Do sy tuac ji gdy nasza państw ow a adm inistracja  przepocz
w arza się po ko lć jn e j n ib y  — reform ie. Brawo, brawo delega- 
ci.

Brawo prezes, K azim ierz Górski, w ykreo w a n y  przez cm okie-  
rów, k tó rzy  chcą rządzić w  jego im ien iu , na Św iętego K aziuka  
n a sz e j p iłk i. G dy N estor staje w  szranki, to naw et n ik t  
go nie py ta  o zgodę na katndydow am e (obrady prow a
dził em erytow any dziennikarz fu tbo low y, ale czynny dzia
łacz pan L echow ski) ty lko  od razu ciągnie na piedestał, 
N ik t n ie  odw aży się (co uw ażam  za lepszą kom edię, gdyż poten
cja lnych  prezesów  przyszło  do B u ffo  conajm niej pięciu) stawać  
w  szranki z  G órskim , a tajność w yboru  zastępu je  cerem oniał 
aklam acji. Szczęść Boże panu K azim ierzow i, ale za tr zy  m ie 
siące to  dokładnie pow iem y k to  rządzi w  PZPN.

M oże będzie to k to ś ze  stare j gw ardii, m oże lider ruchu , f i 
nansistów  w spom agających, bydgoski m ilioner pan Janusz St.aj- 
szczak, k tó ry  w prow adził ko szyka rzy  A storii do I  ligi,, a Za
chem  — W eltn ex  do 11 ligi kopanej. M oże 18 d rużyn  w  ekstra  
klasie  i dw a razy po 18 w  obu grupach zaplecza, to lek na u z
drow ienie całej piłki. No, n ie ża r tu jm y . Tak, ja k  robili to p ił
karze Legii i G K S K atow ice podczas fina łu  P ucharu Polski.

K iedy  będzie następny zjazd  PZPN? Sądzę , iż  prędzej n iż za 
sta tu tow e cztery  lata. 1 chciałbym , aby odbył się on w  Teatrze  
W spółczesnym . N aw et załatioię salę.

JA C E K  K O R C ZA K -M LE C ZK O

Misja trenera Zbigniewa Beraianiuka
Gdy tren er szerm ierzy zielonogórskiego K olejarz* — ZBIGNIEW  

D EM IA N Il7K, w yjechał z ek ipą swoich m łodych podopiecznych do 
stolicy K azachstanu — A łm a-A ty spodziew ał się, że będzie to no r
m alny  spraw dzian  sportow y z zaprzyjaźnionym  klubem  tego m iasta,
* k tórym  od dwóch la t zielonogórzanie regu larn ie  w spółpracują.

Dopiero na m iejscu okazało się, 
że rep rezen tan tkom  i rep rezen tan -

Zastal do sfinalizow ania sygnalizo
wanego już na naszych łam ach kon

tom  K olejarza przyjdzie wystartef- tra k tu  koszykarzy z A łm a-A ty  (ści
w ać  w  dużym  tu rn ie ju  pod nazw ą 
A zja '91, z udziałem  reprezen ta-

sia czołówka ZSRR) — do zielono- 
[órskiego klubu. P rzezornem u p.

c ji w szystkich repub lik  azjatyc- Zbyszkowi nie w ystarczyły  zapew -
k ich  ZSRR, a także silnych ekip 
Chin i Korei. D odatkowym  u tru d 
n ien iem  była  różnica czasowa sp ra 
w ia jąca , że n iek tóre  w alki odby
w ały  sią o godzinie 4 rano polskie
go czasu.

Zielonogórska młodzież

nienia trenerów  o wysokich um ie
jętnościach podopiecznych. Wobec 
tego p ią tka  przew idzianych do wy 
jazdu koszykarzy przedstaw iła  zie
lonogórskiem u em isariuszow i praw  
dziwy show w am erykańsk im  sty -

w iodła swego tren e ra . N iem al 
wszyscy aw ansow ali do czołowych 
ósem ek i  dopiero w w alkach o 
aw ans do półfinałów  dały  o sobie 
znać zmęczenie i b rak  obycia w 
dużych imprezach. W yniki: dziew
częta — 5. M onika Bainmes, 6. Ag
nieszka C hałdaś, 7 M onika M arty
n iuk , 9. M agdalena M azur; chłop
cy —- 6 Rafios!a\v Zadorecki, 7. 
M ariusz T alentow ski, 8 Paw eł Wę 
oławski. W najw ażniejszej w im
prezie k lasyfikacji drużynow ej Ko
le ja rz  dw ukro tn ie  zają ł drugie 
m iejsce (wśród dziewcząt i chłop
ców), wyprzedzony jedynie  przez 
ek ipy  gospodarzy.

Zbigniew D em ianiuk m iał do 
spełnienia w  Ałm a-A cie jeszcze je
dną, bardzo w ażną dla zielonogór
skiego sportu  m isję. O trzym ał bo
wiem  pełnom ocnictw a od k lubu

za- lu. Na sierpniow ych testach  w  Zie
lonej Górze będzie z kogo w ybie
rać.

Gdy rozm aw iałem  ostatnio z p. 
Zbyszkiem, nie u k ry w a ł swego za
dowolenia. Nie ty lk o  dlatego, że 
zespół polskich szpadzistów, na 
czele z jego podopiecznym  Sław o
m irem  N aw rockim  zapew nił sobie 
na m istrzostw ach św iata w B uda
peszcie — udział w Igrzyskach Oli 
m pijskich B arcelona ’92. Bardzo 
ważne okazało się też jego spotka
nie z daw nym  kolegą klubow ym  — 
Adamem K orotczukiem . Były flo
recista N adodrza i L ubtouru , jest 
dziś pow ażnym  biznesm enem ... gre 
ckim, od pewnego czasu robi ta k 
że niezłe in teresy  w Polsce i w y
raził eotowość sponsorow ania zielo
nogórskiej szerm ierki.

JERZY BONIEWŹCZ

F o t e l i

pierwszą

%£ przeszkodą
W inauguracy jnym  m eczu rzym 

skich  m istrzostw  E uropy koszyka
rzy, Polska pokonała B ułgarię  83:75 
(46:43). P u n k ty  d la Polski zdobyli: 
Dariusz Zclig — 24, Jarosław  Jecho 
rek  — 19, W ojciech K rólik  — 16, 
A dam  W ójcik — 8, M aciej Zieliński
— 11. D ariusz Szczubiał — 3, Jacek  
Duda — 2. d la B ułgarii: Georgi 
M ladenow  — 18. Lubom ir A m ior- 
kow — 15, Iw an  Cenow — 15, Daniel 
D lm itrow  — S.
B ułgarzy okazali się w ym agającym  
ryw alem , g ra li tw ardo , celnie rz u 
cali i skutecznie w alczyli n a  tab li
cach. Polscy koszykarza po

tw ierdzili, że są w  dobrej form ie, 
zaprezentow ali ciekaw y basket, a 
Dariusz Zelig g ra ł w prost wyśm ia 
nicie i w szystko w skazuje  na to. że 
będzie jedną z gwiazd tegorocznych 
m istrzostw .

Spotkanie rozpoczęło się dość nie 
pom yślnie, bo B ułgarzy w ykorzy
sta li pew ną nerw ow ość naszego ze 
społu i szybko ob jęli prow adzenie 
7 :2. Na szczęście chw ila słabości by 
ła  k ró tk a , po k ilk u  udanych ak 
cjach  Polacy w yrów nali i w  7 mi 
nucie objęli prow adzenie 15:14. Od 
te j chw ili nasz zespół p row adził róż 
nicą k ilk u  punktów  niem al przez 
cały mecz. Tylko raz  udało  sie Buł 
garom  odrobić s tra ty  i przez k ilk a  
naście sekund przew ażali jednym  
punk tem  (73:72). Końców ka należała 
do bardziej do jrza łe j i in te ligen tn ie j 
g ra jące j polskiej drużyny.

Kto

uzupełni 

n  ligą?
R eform a rozgryw ek ligow ych w 

sezonie 1991—92 spraw iła, że m .in. 
d rużyny, k tóre  będą m iały  praw a 
grac w  II lidze — w yłonią baraże. 
X tak  w PZPN dokonano losowania 
par w m eczach barażowych.

Spośród drużyn, k tó re  g rały  w II 
lidze w  m inionym  sezonie, w b ara- 
żaeh spo tka ją  się: K orona Kielce z 
O strovią O strów  W lkp. i H u tn ik  W ar 
szawa z G w ard ią  W arszawa. Nato 
m iast w  m eczach barażow ych drużyn 
k tó re  w  ligach m akroregionalnych 
zajęły  trzecie m iejsce spotkają się: 
U rsus z O lim pią Elbląg, W isła Płook 
z L ubuszaninem  D rezdenko lu b  Błę 
k itnym i S ta rg a rd  Szczeciński, (decy
du jący  mecz tyc.T drużyn  m usi się 
odbyć do 28 bm.), Cracov!a Kraków. 
z R adom iakiem  Radom  i GKS J a 
strzębie z Moto Jelcz Oława. Gospo 
darze pierw szych m eczów w ym ienie 
ni są na  pierw szym  m iejscu. Spot
k an ia  barażow e odbędą się 30.06, 1 
3.07. (w spotkaniach  tych  obowiązu
je regu lam in  z rozgryw ek  pucharo
w ych UEFA).

Mistrzostwa 

makroregionu

Przygotowania if® iś  w judo
H  "  dm aeh 25—28 lipca w Barcelonie odbędą się m istrzostw a św ia 

ta  w judo  (kobiet i mężczyzn). Im preza ważna, n ie ty lko  z racji s taw 
ki — m edali m istrzostw  św iata. Iiok później B arcelona będzie gospoda
rzem  Igrzysk O lim pijskich, co spraw ia, że najbliższe MS nab ierają  pod 
wó.jnego znaczenia.

Nasze zawodniczki przygotow ują 
się  do te j im prezy w dwóch g ru 
pach. Jedna przebyw a w Cetniewie, 
druga — czteroosobowa jest na Sy
cylii: Bogusława Olechnowicz, Iwo 
na S tefaniuk, M ałgorzata Roszkow
ska i Joanna  U rbańska. Ta czwór
ka, a także gorzow ianka M aria Gon 
towicz, R enata  Szal i B eata M aksy- 
m ow  m ają najw iększe szanse w ystę 
p u  w m istrzostw ach św iata.

N atom iast seniorzy tren u ją  obec
nie w Zakopanem , a następnie prze 
niosą się także do Cetniewa. N ajpo 
ważniejszym i kandydatam i do s ta r
tu  w Barcelonie są: P io tr K am row  
ski, P io tr Sadowski, W iesław  Blach, 
K rzysztof K am iński, W aldem ar Le- 
gień, P aw eł N astula I R afał K ubae 
kl.

Na 50-m etrowym  basenie we 
W rocław iu, odbyły się pływ ackie 
m istrzostw a m akroreg ionu  dolno
śląskiego m łodzików. A oto m ie j
sca zajęte  przez zaw odników  Chro
brego Głogów i N oyity Zielona Gó

Na 200 m etró w  sty lem  zm iennym  
dziewcząt (rocznik 1979), trzecie 
m iejsce zajęła  K atarzyna W ysoc
ka (Novita-10) z w ynikiem  2.50,18, 
na tym  sam ym  dystansie wśród 
chłopców w y gra ł Paw eł Borowy 
(Chrobry) — 2.46,15. Na 100 m st. 
dow. dziewcząt zwyciężyła K. Wy
socka —■ 1.07,72. Na 100 m  klas. 
(rocznik 1978) pierw sza była H al
szka B encych (Novita-10) — 1.24,31, 
na 100 m  klas. (rocznik 1979) d ru 
gie m iejsce zajęła M aja K uria ta  
(Chrobry) — 1.27,47. W śród chłop
ców na 100 m st. klas. (rocznik 
1978) trzeci był Daniel H u la lka  (No 
vita-10). na 100 m st. klas. (rocz
nik 1979) zwyciężył M arcin  Ostro
wski (Chrobry) — 1.23/84, na 200 m 
grzbiet, (rocznik 1979) trzecia by
ła M arzena Kl? w ińska (Chrobry) — 
2.53,84. W wyścigu na 50 m st. dow. 
(rocznik 1973), drugie m iejsce za
jęła A nna Tw ardow ska — 0.31,37, 
a trzecia by ła  A nna M arszalek —
0.36.22 (obie Novita-10), na 50 rn st. 
dow. w ygra ła  K. W ysocka (Novi- 
ta-10) — 0.31,47, n a .  100 m grzbiet, 
trzecia była M. K law ińska (Novi- 
ta -10) — 1.22,00, W wyścigu na 
200 m  st. m ot. (rocznik 1979) w y
grała Agnieszka K rok (Novita -10)
— 2.48.53 Drzed Izabelą  K uk lą  — 
3.06,60 i K aro liną  P ierzchały  —
3.11.00 (obie Chrobry). Na 200 m 
st. mot. (r. 78) zw yciężył Dawid 
Zem lak (Chrobry) — 2 34,7'5, na 
400 m  st. dow. (r. 78) drugi był 
K rzysztof K osakow ski — 4.45.54, 
a trzeci K rzysztof Ulewicz — 4.48.23 
(obaj Chrobr>-V W u?yśoigu na 200 
ra st. klas. pierw sze m iejsce zaję
ła H. Bencych — 2.59,41. na 200 
m. k las. (r. 79) d ru g a  była M aja 
K u ria ta  (Chrobry), na ty m  sam ym  
dystansie  wśród chłopców drugi 
wśród 13-latków był T\ H ulalka — 
2.55,89, a w,śród 12-latków w ygra ł 
M arcin Ostrowrski (Chrobry) —
2 59.10. N a 100 m ,st. mot. zw ycię
żyła A. K rok  (Novi'ta-im  — 1.15.31 
przed I. K ukla  — 1.21,03 i K. P ie
rzchają  — 1.26,29 (obie .(C hrobry). 
Wyścig na 100 m m ot. w śród 13- 
latków  w y g ra ł D. Zem lak — 1.10,31, 
a na  100 m m ot. (r. 79) pierw szy 
by ł P . Borow y — 1.14,12.

P r z y  o k a z j i ;  w s p o m n i e n i a  z  ł e z k ą

P ł o n i e  z n i c z  X V I I  O I M S
(Ciąg da lszy  ze ś tr J l)  

Ig rzyska m ają  sw oją specyficzną 
uczniowską świeżość, a jednocześnie 
przyw ołu ją  wspomnienia.' Na try b u 
nach, z okazji o tw arcia  zobaczyliś
m y liczną grupę działaczy, sport u 
szkolnego, nauczycieli., zw iązanych 
ze sportem  młodzieżowym serdecz
nym i więzami. Z góry przeprasza
jąc, że n ie  w ym ienim y wszystkich, 
udało nam  się „ustrzelić” : H enryka 
B aturę, Zoigniew a Brodeckiego, Wie 
sław a Cieślę, Tadeusza Cyplika, 
M ariana F ilip inka, Bogdana 
Gazińskiego, Bolesława Hejdu- 
ka, B ronisław a Łuczaka, Zbigniewa 
M ajewskiego, Zbyszka Piwońskiego, 
H enryka Rujr.ę i Zenona Srokę, a 
p rzy m ikrofonie . „ciężko, pracow ał”, 
podobnie jak  przed 28 la ty , Zbig

niew  Szw arc. Dostrzegli ich rów 
nież organizatorzy 1 m iłym  akcen
tem  była  .w izyta na, try b u n ie  uczen
nic z bukiecikam i,polnych kw iatów .

W szystko odbyło się tak . jak  tra  
dycja znaczących w ydarzeń sporto
wych każe. Najpierw1 ekipy w szyst
kich w ojewództw  w m aszerow ały 
na stadion poprzedzone o rk iestrą .Ż e  
społu Szkół Budow lanych, następ
nie clyr. . W ydziału S praw  Społecz
nych, Paw eł Suder p rzy ją ł w tmie 
niu wojewody zielonogórskiego J a 
rosław a B arańczaka rap o rt o goto
wości ekip do otw arcia (złożył go 
szef b ia ra  wykonawczego liom ite tu  
Organizacyjnego, A ndrzej M aroń- 
thi), a później Zb. Cendrowski p ięk  
nie przem ów ił do uczestników

w spom inając m .in, zielonogórski* 
rozdziały historii igrzysk.

Rozległy się dźw ięki h e jn a łu  
igrzysk, uczęń SP  n r  2 w K ożucha 
wie, Eugeniusz Kośniuszko w ciągnął 
flagę n a  m aszt, znicz Łapaliia A nna 
Sołtysik, natom iast Jagoda Rogoża 
(obie zę Zbąszynia) w  im ieniu ucze 
stników  złożyła ślubow anie. P o fru 
nęły  w górę gołębie i sym patyczna 
uroczystość dobiegła końca.

Ju ż  w  godzinach przedpołudnir>- 
w ych w czw órboju ryw alizow ali 
lekkoatleci, natom iast tenisiści stoła 
wi rozgryw ali w  Drzonkowie tu rn ie j 
drużynowy. „Pełną p a rą ” sportowo 
zm agania w Zielonej Górza i k ilk u  
innych m iejscowościach wojewódz
tw a ruszą w  środę. R. SIUDA

M IE S Z A N K A
ż u k o m

* * * * * * * *  * 4 ♦

J»- PA P uzupełniła  inform acje o 
niedzielnych w ystępach polskich żu 
żlowców w półfinałach kon tynen tal 
nych IMS. Z zawodów w L andshut 
(Niemcy) aw ans u zy sk a li W ojciech 
Załuski, k tó ry  zdobył 10 pkt. To
mas* Gollob by} trzy n asty  — 3 pkt., 
a  Ja ro sław  Olszewski • za ją ł osta t
nia m iejsce — 1 pkt. W drug im  pół 
finale w  Łonigo- (Włochy), .także ty l 
ko jeden rep rezen tan t Polski w y
walczył aw ans dó następnej rundy. 
Zaw ody te w ygrał żużlowiec Polo 
nii Bydgoszcz — R yszard IMlomi- 
siewicz — 12 pk t. Kolejne m iejsca 
prem iow ane aw ansem  zajęli: 2. Zol 
tan  A dorjjm  — 11 -i- 3. 3. R obert 
N agy (obaj W ęgry) — 11 2, 4. R if 
S aitgariejew  (ZSRR) — 11 +  1, 5. 
Vac!av M ilik (CSRF) — 11 4- Ó,
6. Zdenek Schneiderw inił (CSRF) —
10 +  3, 7. Josef Petrikovics (W ęgry)
— 10 +  2. Na ósmej pozycji sklasy 
fikow any został A ntonin  K asper 
(CSRF) —■ 9, k tó ry  będzie rezerw o 
wym . O dpadli dw aj Polacy: P io tr 
Św ist (Stal Gorzów), k tó ry  by ł dzie 
sią ty  z 8 pkt. i Eugeniusz Skupień 
(ROW R ybnik) — piętnaste  m iejsce
— 2 pkt.

W Bradford: (Anglia) w  finale za 
m orsk im  kolejność była" następują 
ea: 1. K elvln  T atuni (Anglia) — 13 
pk t., 2. Sara E rm elenka (USA) —
12, 3. B illy  HamiU (USA) — 12, 4. An 
dy Sm ith (Anglia) — 11, 5. P au l 
Tliorp (Anglia) — 10. 6. Kcnnie Cor 
rey (USA) — 9, 7. .Je rem ?  Donras- 
te r  (Anglia), 8. M itfh  S h irra  (Nowa 
Zelandia), 9. K eily  M oran (USA) — 
po 7 pkt. Ta dziew iątka zawodr.i- 
kó.7 uzyskała  a w ar*  do półfinału 
IMS. ’ R ezerw ow ym  z . te j ' stre fy  bę

dzie ubiegłoroczny w icem istrz św ia 
ta Todd Wilfcsfclrc (Australia), k tó ry  
żdrtbył 6 pkt.

► W Rudzie Śląskiej, znaiiy dzia 
łacz R obert N aw rocki, zorganizow ał 
tu rn ie j pa r z udziałem  zawodników
I 1 TI lig:, a. także żużlowca z CSRF. 
W. zawodach par zw yciężył- ROW 
R ybnik , ,17 . pkt. (M irosław  K orbel
9, H enryk Bem 8). D rugie m iejsce 
zajęli A ndrzej H u szc za ;!  KS Mo
raw sk i Zielona G óra — 12 pk t. (kom 
plot) i Lach z Koprzivnićy . (CSnF)
— 2, Na ko lejnych m iejscach upla 
sow ały się d uety : 3. W łókniarz Czę 
stochowa 13 (JSset K afel 7 i Dariusz 
Itachw alik  6). 4. Śląsk Św iętochło
w ice 8 (M aciij Fabiszak 4 i K rzy 
sziof Bas 4) oi-esz K olejarz — R em ak 
Opole 8 (M arek Mróz 7 i Roland 
W ieczorek 1).. Po wyścigach par, za 
w odnicy zm ierzyli się w. m in ltu rn ie- 
ju  indyw idualnym . W ygrał A. H u
szcza prżed M. Kornelem , D ariu
szem F liegertem  (ROW) i M. Mro 
żeni..

Sym patycy iu i la  leszcze raz  rao 
gli oglądać, na stadionie Slayii w 
Rudzie Ś ląskiej daw ne gwiazdy. 
Obecni byli bowiem  m.in. E dw ard 
W rocław ski, Ja n  Palneh , A ndrzej 
W yglentla; Atiioni W oryna, Joachim  
M aj, E rw in  B rabański, M arian  K a / 
no wski i J a n  M ucha. G ospodarz im 
prezy R. N aw rocki, zaprosił także 
b. przewodniczącego G K S2 inż. Zbl 
gniew a Flasińskiego z W rocław ia.

► Ju tro  o godzinie 1T.S0 na sta 
dibr.ie przy ul. W rocław skiej w Zie 
lonc-j Górze odbedzie się tow arzy
ski -mecz młodzieżowych ekip  Sp'sr 
tv  — Asnro Wrocław- i KS M oraw 
ski. A oto składy: S parta  — 1. ZM  
rn isw  Łech, 2. Darinsz H ehnceki, 
3. W a i tir. m ar Szuba, 4. Zenon Z ak
rzew ski, 5. K rzysztof Jankow ski, 6. 
M aciej Szc-zckot, w  drużynie gospo

darzy  w ystąpią: fi. A ndrzej Zarzce 
ki, 10. Leszek Zagórski, 11. A rtu r 
P aw lak , 12. P io tr Protasiew icz, 13. 
Tomas* K ruk , 14. M ariusz Szaó- 
rzulc.

W G rudziądzu odbył sią in 
dyw idualny ' tu rn ie j żużlowy o pu 
ch ar 7C0-lec;a m iasta. O zwycię
stw ie  zadecydow ał dodatkow y w y ł 
cig z  udziałem  trzech  zawodników , 
k tórzy  zdobyli po 12 punktów . Bez 
aoelacyjn ie p ierw sze m iejsce zają ł 
W łatlim ir W oronkow (L okom otir 

.D augavupis — Łotwa), w yprzedził 
on zaw odnika gospodarzy — M arin 
sza Strzeleckiego i swego kolegę k lu  
bow eg j Aod.rieja K oral sw a. C zw sr 
ty"'był W;<!flemar Ciroń — 11, a nią 
ty  Jaeek  Gollob — 10 (obaj Polo
nia Bydgoszcz).

Na zakończenie tu rn ie ju  rozegra
no wyścici z udziałem  najlepszych 
zaw odników  — zwyciężył raz jesz
cze W. W oronkow. a w śród r a j -  
m lodszych żużlowców trium fo
w ał Robert K em piński (GKM G ru 
dziądz)-

► N ajbliższy mecz o m istrzostw o
I I  ligi S ta l — W esta Rzeszów roze 
gra 7 lipca b r. ze. swoim najgroź
niejszym  ryw alem  — W ybrzeżem  
G dańsk. W alka odbyw.ać się będzia 
jedpak  n ie  ty lko  o ligow e pun 
k ty . Aby zachęcić zaw odników  
obu drużyn do skutecznej ja 
zdy w  ciągu całego tS-biegowago m a 
czu — sr*>nso,r d rużyny Stali — Wo 
sta — d y re k to r rady  nadzorczej 
„W esty” Janusz B araniecki już obes 
nie obiecał, że czterej najlepsi za- 
w odnlcv w ezm ą udzinl w  dodatku 
wym  IS wyścigu. P rem ia  d la  zw y 
ciężcy będzie kw otą  500 m arek.

► Pięknym  gestem  uczestników  
IX  tu rn ie ju  t o .  E. Nazim ka w  Rze 
Brawie była sk ładka  na koszty leera  
n ia kontuzjow anego przed k ilk u  la 
ty  b. zaw odnika S ta rtu  Gniezno, S ta
li Rzeszów i Unii T arnów  — Enge.- 
nltts?a Błaszaka, k tó ra  przyniosła 
m u  1.5 m in złotych.

M. S.

Podczas mistrzostw., Nićjoiec, 
k tó re  odbyły się w H am burgu re
ko rd  św iata na 50 m st. m otylko
w ym  — 24,39 wyrównał- Nils Ru- 
dotph.

@ A rtu r W ojdat w ygrał na 400 
m  st. dowolnym  podczas m iędzyna
rodowego m ityngu  pływ ackiego w 
M issjon Viejo (USA).

W Moedling (Austria) w m ię
dzynarodow ym  tu rn ie ju  ciężarow 
ców,. zaliczanym  do klasyfikacji P u  
charu  Św iata, w wadze 90 kg \vy- 
g rał Po lak  W łodzimierz Chlebosz, 
w ynikiem  325 kg,

f i  Czwórka ka jak arzy : A ndrzej 
G ajew ski, M ariusz L ipka, A ndrzej 
Gryczko i Ja n  Paradow ski, zą.jęła 
drugą lokatę na dystansie 10000 m 
podczas zaw odów . w Duisburgu 
(Niemcy). W ygrali gospodarze.

0  Podczas lekkoatletycznych za
wodów w Berlinie, n a jszy b c ie j. na 
świecie w  tym  roku  na dystansie 
200 m pobiegła M arlenę O ttcy (Ja
m ajka) — 22,05 sek.

®  K olejnej porażki do?,nał kan a
dyjski sp rin te r Ben Johnson tym  
razem  podczas m ityngu  lekkoatle

tycznego w L apin lah ti (Finlandia). 
Był dopiero czw arty  na 103 m. Zwy 
ciężył F rankie  Frederies z Nam ibii 
w ynikiem  10.12.

$  M irosław  Gołębiowski, zajął 
trzecia m iejsce w m iędzynarodow ym  
biegu ulicznym  w Salzburgu (Au
stria). Zwyciężył W ęgier Sandor 
Serfoeze,

©  C ztery zwycięstwa zan itow ały  
polskie judoczki -w m iędzynarodo
wym  tu rn ie ju  w S tockerau (Austria). 
Na listę triu m fa to rek  w pisały , się: 
Aneta P rzybysz (48 kg). Larysa 
K rauze (52), Iw ona Fierashalska. (56) 
i K ry sty n a  G rocholska .(72).

O  W M ieln ie .w  23 festiw alu  sza
chowym  zwyciężył S ierg iej Szipow 
(ZSRR). .

Ot A m erykanin D aniel Martine-z 
w ygrał m araton  . w San F rań ć isw . 
W śród kobiet zwyciężyła Lesley Le 
hane (USA).

®  W -kolejnych  meczach św iato
w ej ligi sia tkarzy : B razylia  — F rsn  
c ja  3:0. W łochy — USA 3:0, Japphia
— ZSRR 1:3, K anada — K uba 1:3.

®  W Szklarsk ie j Porębie odbyła 
się siódm a elim inacja MS w ra j
dach obserwow anych. Zwyciężył 
Donato Miglio (Włochy), a najlepszy 
z Polaków  Jacek  Olech by ł 43.

Pierwsze m iejsce w m iędzyna
rodowych m istrzostw ach Niemiec w 
pięcioboju nowoczesnym, k tóre  od 
były się w Sindelfingen zajał Ni co 
Motchebon (Niemcy.) — 5420 pkt. N aj 
iapszy z zawodników zagranicznych 
Lavente T»th (Węgry) by ł czw arty
— 3275 pkt'

©  W B ielsku-B iałej odbył się eli
m inacyjny mecz m istrzostw  św iata 
d riftyn  młodzieżowych sia tkarzy  - -  
Folacy przegrali z CSRF 1:3.

©  W H yeres (Francja) wyścig 
d rużynow y na 4 km  podczas zawo
dów o P u ch ar Św iata am atorów  w 
kolarstw ie torow ym  w ygrali N iem 
cy. W finale wyścigu indyw idualne
go na 4 km .zw ycięży ł Jan  P ctersen  
(Óanią).

T radycyjny ' 2?-godzinny w y
ścig samochodowy Le M ans w ygra
li Volker W eidler (Niemcy), Johnriy 
Her be r (Anglia) i B ertrand  Ga dli ot
(Belgia) jadący na mazdzie.

W tow arzyskim  m eczu junio
rów  p iłkarza  ręczni Niemiec poko
nali w Berlinie Polskę 18:15 (7:7). 
N ajw ięcej b ram ek dis Polski zdo
byli gorzowianie Paw eł K aniow ski 
i Grzegorz Go w in  po 4

Edward Uauiśzewsli 
z puclisrem dyrektora POI

Na szosach wokół Strzelec K rajeńsk ich  był rozgryw any czteroelapo- 
w y ogólnopolski wyścig kolarski juniorów  o puchar d y rek to ra  m iejsco
wego POM. Na starcie  im prezy stanęło 62 zawodników z 15 klubów .

| | P w  /* i i g ą

Poszczególne e tapy  w ygrali: I 
e tap  (88 km ) 1. R ajm und Pow ęzka 
{Stomil — W isłoka Dębica) — 2:07.17. 
II  e tap  (jazda indyw idualna na 
czas na  dystansie 7,3 km ): 1. W al
dem ar W aleeko (LKS Ziem ia Opol
ska) — 8.59, III e ta p  (126 km ): 1. 
A drian  G ągał* (Stomil W isłoka)
— 3:08.38, IV e tap  (rozgryw any za
równo Jako k ry te riu m  uliczne — 
M em oriał P aw ła  W akullcia , Jak i

44-kilom etrow y etao): k ry te riu m  — 
1. Dariusz Gtl (POM Strzelce K ra 
jeńskie) — 20 pkt., a e tap  — 1. W. 
W aleeko — 1:04.161 

Indyw idualna  k lasy fikacja  wyści 
gu: 1. E dw ard  H aniszewski (Górnik 
Polkowice) — 6:30,21,-2. A drian  Gą 
gała (Stom il — W isłoka) — 24 sek. 
s tra ty , 3. Paw eł M azur (Pomorze 
S ta rgard  Szczeciński) — 32, 4. P io tr 
P u iy ck l (Stom il Poznań) — 1,12 m in.

5. M aciej' D ąbrow ski (POM S trzel
ce K rajańskie) — 1.34.

Końcowa klasyfikacja  drużynow a:
1 . Pom orze S ta rg ard  Szczeciński — 
19:35 04. 2, Stom il — W isłoka Dębi
ca — 19:SSM7. 3. G órnik  Polkowice
— Ifl.37 20, 4. A grom el T oruń — 
19:27.33, 5. POM Strzelce K ra ieńsk ie
— 19:39.19.

Najaktyw niejszym . zaw odnikiem  
wyścigu zestal R ajm und Pow ęzka 
(Stomil — Wisłoka). — 13 pkt. •

((J K olarza Bizona B iegm ów  ści
gali się v/ Niemczech. W Budzis.'^- 
nie na  starcie wyścigu startow ało  
115 zawodników. Zwyciężył L utz Je* 
ke (Cottbus), a zawodnicy Bizona 
zajęli następu jące  lokaty : 3. R obert 
R ondaryk, 6. A leksander G aw ry luk , 
7. W ojciech K adrzyński. W k lasy fi
kacji drużynow ej w ygra ła  ekipa BI


